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Niewątpliwy sukces Polki 


ZAB LKURZAG EOUN 


w pojedynku Zaleski- Curfiu 


Prasa zagraniczna podkreśla rozumne 


8 
„ Bpinja francuska 


PARYŻ, 22 stycznia. 
W chwili obecnej brak jeszcze 
tutaj komentarzy do rozpraw 
genewskich, których rezultatów 
opinja francuska oczekuje z 
największą niecierpliwością. 

Niemniej nadeszłe wiadomo- 
ści pozwalają już zwrócić uwa- 


wymianie oświadczeń ze stro- 
ny Curtiusa i Zaleskiego, do- 
konanych z otwartością i sta- 
nowcześcią, szacunkiem i lojal- 
nością, jest się rozbrojonym. 


"Reakcja prasy 


skiego i Curtiusa. Dzienniki wy 
rażają nadzieję, że uda się zna 
leźć kompromisowe roawiąza- 
nie sprawy, które przyczyni się 
do oczyszczenia atmosfery w 
Genewie. 

Redaktor naczelny m P3 
risien“, który bawi w Genewie s 
w charakterze sprawozdawcy niemieckiej 
swego pisma, donosi, że wymiš| BERLIN, 22.1, — Sprawozdania 
ge na dwa fakty dużej donio- |na zdań pomiędzy min. Zale- | „ wczorajszej debacie mniejszościo 
słości: pierwszy, że Curtius, skim a dr. Curtiusem nie po- wej w Genewie wypełniają nieomal 
chociaż przemawiał w tonie t- |siadała charakteru pojedynku | go ostatniego miejsca łamy prasy 
miarkowznym, Stanowczo prze |, na śmierć i życie. Dr. Curtius berlińskièj. 
damal, S meh a pi Etsan datą C, Widoczna jest tendecja nadanlt 
wę Tewiz cy polsko . nie- iw) ` c i 
miechiej, nietyfko Jako posty: |nió akademickim. Bawiąry ~ w | jt tei gesewskiej sach. „płetwy 
łat polityczny wszystkich gabi-| Genewie sprawozdawca zagra- 
metów Rzeszy, lecz jako jedno- |niczny „Petit Journala“, twier- 
myślne dążenie całego narodu |dzi, że polsko - niemiecki kon- 
niemieckiego. flikt w sprawie wypadków na 


zaznacza korespondent genew- strych form. 


ski „Information“, że Curtius 
Ocena w Genewie 


sam zaprzeczył zapewnieniom 
Swym o pokojowości polityki| GENEWA, 22 stycznia, (Pat. 
niemieckiej żaden bowiem Dzisiej ye j : 
- zisiejszy „Journal de Gene- 
mąż stanu, pragnący naprawdę | su A z A `, 
pokoju, nie byłby posunął się |bażą NZ: POTRES 
tak daleko z wyprowadzeniem | n in. co następuje: 
wniosku,  niemającego niej yag Ssmo czoraj w ku- 
ME in aea A mniejszo- | |qarach dr. Curlius mówi? rano 
ADDCO ACZ dla Genewy, a popołudniu dla 
Następny fakt, na który Berlina. Jest to bardzo możli- | 
NA tte Ma ko zd we, ale nawet w swojej drugiej 
SRA, 2%] interwencji nie przekroczył on 
SR mik im A 
tycji tej argumenty odwrócić PA miejscu dziennik 
calkowicie ną niekorzyść niem| "7 s 7 
ców, dając jednocześnie do zro|, Nie wiemy jeszcze ZE 
zumienia Curtiusowi, że poru- | knie z tej dyskusji, inister 
szenie sprawy rewizji granie Zaleski, zgadzając się w zasa- 
może tylko zaszkodzić intere. | dzie na konkluzję Voelksbundu, 


kle ciężkiej i doniosłej rozprawy m+ 


Inauguracyjne posiedzenie 62 sesji rady 


Pośrodku prezydent sesji, angiels ki 


so iejszości 1 8 i pozbawił dyskusję goryczy. 
m mnięjs prawie Pœ | Trzeba mu być za to wdzięcz- 


nym. Przedewszystkiem należy 
powinszowąć Volksbundowi, że 
postawił tak umiarkowane kon 
kluzje, które są do przyjęcia 
przez Polskę. Postępując w ten 


koti, 

Korespóndent „Journal des 
Debats“ także zaznacza, że 
punktem centralnym wywodów 
Curtiusa była sprawa rewizji 
granie, zbyt brutalnie postawio 


Polską, w której Niemcy krok za 
krokiem osiągają zwycięstwo za 
zwycięstwem. To też relacje ge- 
newskiej prasy niemieckiej upstrzo 
ne są wyrażeniami, zaczerpniętemi 
żywcem z komunikatów niemiec- 
kiego sztabu generalnego z czasów 
wojny. 

Wiele miejsca zajmuje również 
w prasie wzmianka min. Zaleskie- 


spokojne stanowisko polskie 


WIEDEŃ, 22.1. (PAT) Omawia 
jąc debatę genewską „Neue Freie 
Presse“ w artykule wstępnym czy 
ni uwagę, że przed wojną powszech 
ną nie byłoby do pomyślenia, aby 
minister spraw zagranicznych jedne 
go państwa mieszał się tak dalece 
w politykę wewnętrzną _ innego, 


go o honorowej prezesurze Hinden | jak to uczynił dr, Curtius w Gene- 


burga w organizacji Stahlhelmu, 


wie „Neye Freie Presse“ uważa za 


Dzienniki nacjonalistyczne odpo | Objaw dodatni to, że istnieje torum 


wiadają bezsilnemi obelgami ł in- 
synuacjami,  oskarżającemi min. 


Zaleskiego o rzekomy zamiar obra- 


zy prezydenta Rzeszy, 


Henderson (x) — na lewo kolejno Briand, Grandi, Curtius; na prawo: 


sekretarz generalny Avenol, 


„Głęboki koniliki“ 


Opinia włoska 


RZYM, 22.1. (PAT) — Prasa tit- 
tejsza podaje obszerne sprawozda- 
nie z przebiegu rozpraw polskg - 
niemieckich w Genewie.  Przyta- 
czając mowę ministra Curtiusa 


sposób- Volksbund ułatwił sy- 
tuację zarówno lidze narodów 
jak Polsce i rządowi niemiec- 
w dałszvm | kiemu. Bo, czy można będzie 
ciągu, lecz opinja francuska, | zarzucać d-rowi Curtivsowi po : 
przynajmniej umiarkowana, | jego powrocie do Berlina, że |9raz replikę ministra Zaleskiego, 
wyrobiła już sobie dokładnie |nie osiagnął „sukcesów“ o ile, którą nazywa energiczną odpra- 
zdanie o wartości skarg  nie- | przyczynił się do zwycięstwa | W% „Giornale d'Italia“ pisze, że 
mieckich na Polskę, chociaż |żądań samej mniejszości. W ten dyskusja dowiodła istnienia głębo- 
z drugiej strony wyraża żal z sposób cała sprawa, wokoło któ | kiego konfliktu polsko - niemiec- 
powodu nadużyć, zaszłych pod |rej prasa niemiecka robiła tyle kiego. Niemcy zamierzają prowa- 
czas ostatniej kampanji wybor-| hałasu, została sprowadzona | dzić na gruncie  międzynarodo- 
czej na terytorjum polskiem. |do tego, czem powinna była | wym metodyczną akcję celem uzna 
zostać t.j, do sprawy mniej- |ula ich praw do utraconych tery- 

PARYŻ, 22 stycznia. — | szościowej. Czemby się ona | torjów wschodnich, Z drugiej stro- 
Cala prasa poranna zajmuje się stała bez Genewy z przeraże-| ny widoczną jest zdecydowana wo- 
wcezorajszem posiedzeniem ra-|niem się myśli. Może przyczy- | la Pełski  przeciwstawłenia się 
dy ligi narodów i żywo komen ną wojny, a z pewnościa wiecz- |tym atakom niemieckim, jak rów- 
tuje przemówienia min. Zale- |nych pretensji, Tymczasem po|nież wszelkim manewrom, zmierza 


na i że Sami członkowie rady 
byli nią niemile zaskoczeni, 


Dyskusja trwa 


delegat Japonji i p. Zaleski. 


jacym do utrzymania stałe otwar- 
tej sprawy mniejszości niemiec- 
kiej w Polsce, jako zagadnienia © 
znaczeniu międzynarodowem. 


Prasa angielska 


LONDYN, 22.1, (PAT), Prasa 
omawia spokojnie dyskusję mini- 
strów Zaleskiego i 
stwierdzając powściągliwy charak- 
ter przemówień obu mówców i u- 
znając pojednawczą taktykę mini- 
stra Zaleskiego. 

„Daily Herafd* uważa rzeczową 
i spokojną dyskusję polsko - nie- 
miecką za zwycięstwo idei ligi na- 
rodów. Dziennik przynosi fotogra- 
fię ministra Zaleskiego. 


Curtiusa, | 


międzynarodowe dla ochrony mniej 
szości. Należałoby sobie życzyć, 
aby zasada ta była powszechnie 
stosowana, Zachowanie się mini. 
strą Zaleskiego nazwał dziennik 
wiedeński  mądrem i pojednam. 
czem, podyktowanem troską © 
przyszłość Europy. Pod względem 
psychologicznym ważnem jest, że 
po debacie genewskiej stosunki pol 


sko - niemieckie nie pogorszyły 
się lecz, przeciwnie, spodziewać 
Się należy, że po takiej} burzy 


atmosfera się oczyści. 


Autor czyni następnie uwagę 
że i Niemcy ze swojej strony będą 
musiały liczyć się z możliwościami 
i napięciem polityki w Polsce. By- 
ło ze strony Treviranusa bezęelo- 
wem puszczanie w ruch lawiny, 
która dotknęła  przedewszystkiem 
tych, których miała bronić, Gaze- 
ta kończy uwagą, że wczorajszy 
dzień w Genewie daje widoki po- 
jednawczego zakończenia konilik- 
tu. Byłoby to zwycięstwem myśli 
pokojowej, gdyby się udało dopre 
wadzić między Niemcami a Polskę 
do zaniechania nieustannych spo- 
rów. Bez uspokojenia politycznego 


minister Spraw zagraniczych |njema zbliżenia gospodarczego, 


Wczorajsze obrady 


GENEWA, 22 stycznia. (Pat:) 
Cały dzień dzisiejszy trwały po 
siedzenia rady. Dziś odbyły się 
dwa tajne i dwa otwarte posie- 
dzceiia. Tematem rozmów są 
przeważnie rozważania nad 
kwestją kontrowersji Polski i 
Niemiec, oraz termin konferen 
cji rozbrojeniowej. W czasie 
dzisiejszego posiedzenia rady 
min. Zaleski referował wyniki 
komisji ankietowej w republi- 
ce Liberji, dotyczące niewol- 
nictwa. Min. Zaleski przygoto- 
wuje definitywny raport i wnio 
ski w tej sprawie. Po południu 
rada obradowała "nad sprawą 
konferencji rozbrojeniowej. Do 


„Manchester Guardian“ zamiesz- | żadnego postanowienia rada 


eza dużych rozmiarów podobiznę 
marsz. Pilsudskiego podczas wy- 
wczasów na Maderze, 


nie doszła. Debaty 
wznowione jutro 


zostan 


$ 
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Zmiany w dyplomabji 


MOTKZZ = 


Hr, Lerchenfeld, poset Rzeszy we im interesem jest organizowa-, 


Praga Czeska, w styczniu. 
Bawił w Pradze 
niędzynarodowego biura pra- 


ty (M. B. P.) w Genewie. 4l- 
bert Thomas. Na zebraniu 
dziennikarzy w  „Spolecen 


skym Klubie“ wygłosił Thomas 
zaimprowizowane 
swojej 
podróży po Europie Wscho- 


następujące 


przemówienie o celu 


dniej, 


— Moja podróż — jeśli pano 
wie chcecie ją tak oznaczyć -- 


jest czysto interesowną, a mo- 


nie pracy i zmniejszenie ubó- 


dyrektor 


wodniły, że tylko 
pracy osiągnąć można cel i 
przeciwstawić się wszelkim za- 
kusom, godzącym w potęgę go- 
spodarczą Europy. Od tego 
czasu datuje się też nowy i sil- 
ny prąd gospodarczy, przemysł | 
zaczyna się międzynarodowo 
jednoczyć, tworzą się kartele, 
powstają związki i banki mię- 
dzynarodowe — jednem sło- 
wem: wstępujemy w nową epo 
kę zagadnienia pracy, którą ja 
<hciałbym krótko określić: w 
„pozbawioną sentymen- 


drogą współ- 


Chleba i pokoju dla Europy 


Albert Thomas o działalności 


po 8 godzin pracy w przemy- 
śle szklanym, który to system 
zaprowadzony już został w nie 
których hutach francuskich, a 
podobno i w innych państwach 
stara się o prawo obywatel- | w 
stwa. M. B. P, i w tvm wypad- 
| ku słanie na straży interesów 
robotnika i postara się wpły- 
nąć na pracodawców w tym 
kierunku, by polepszyli oni 
bvt robotnika. 

W swojem dalszem przemó- 
wieniu porusza Thomas kwe- 
stję ogólnego kryzysu gospo- 
darczego, który objął już prze- 


«Wiedniu, ma objąć poselstwo 


w Lshona 


Dwie kwes'je będą «% maj. ważną cześć Europy. Twierdzi 
kliszy czasie zajmować M. | ai e dna Ri AŚ 
Ss 4 Bo DEPP kopal- zachodzi tylko pytanie, kiedy 
niach mopa kwestia 4. zmian znajdziemy drogę, która umo- 


YDADAOOOCJODG |żliwi nam powrót do góry — a 


stwą pracujących. Mój kalen- | 
darz pokszał mi, że już vd 
trzech lat nie miałem żadnego 
ściślejszego kontaktu z wami i 
przyjechałem, by porozumieć 
się z ludźmi, z którymi już od- 


dawna współpracuję, jakoteż tem samern do normalnych wa 
z tymi, którym obecnie zaufa- Dr. med. runków życiowych. Należy 
no kierownictwo tych dzialów, stworzyć jakiś nowy system 


dla gospodarczej Europy, któ- 


a a LJ a 
S. NiewiażSski E znośna tor ki 
7 eciwstawił się syste- 
powrócił wd I wókżoytdekOC/! i ikea 


leżna jest od specjalnie powie- Specjalista chorób skórnych |czałby wszelkie wojny celne. 
rzanych mi zadań. wenerycznych i moczoplciowych | Istnieje tylko jedna rada: orga 
Międzynarodowe biuro pra- leczenie światłem, badanie krwi |nizacja gospodarki europeł. 
cy (M. B. P.) zostało utworzo- i wydzielin skiej. Stworzenie takiej wla 
ne na zasadzie artykułu XIII Andrzeja 5.telef. 153-490 śmie organizacji jest zadaniem 
traktatu pokojowego w Wer- Przyjmuje od 8—11 i 5—9 w. obrad komisji paneuropejskiej, 
salu, Dwie idee były podstawą w niedziele i święta od 9—1 która zebrała się w Genewie. 
'ego artykułu: Oddzielna poczekalnia dla pań. |Albert Thomas zakończył swo- 
ee" 
Bezkonkurencyiny repertuar 


1) Robotnicy muszą znaleźć 
dźwiękowego Kina „Capitol“ |. 


opiekę przed ubóstwem, które | gagga 
Dr, Rieth, zająć ma stanowisko hr. |1m1 zewsząd grozi — idea po- || A 

NAJBLIŻSZE PRZEBOJOWE PROGRAMY! 
cé 
„Parada Paramounfiui 


Lerchenfelda w poselstwie niemiec wstała z czysto humanitarnych 
W rolach głównych zespół  najwybitniejszych 


kiem we Wiedniu, względów. 
grasa ekranu Maurice Chevalier, Den's King, 


które mnie specjalnie interesu- 
ją. A druga przyczyna moich 
odwiedzin jeszcze barcziej za- 


2) Obecnie w nowoczesnem 
społeczeństwie musi się dola 

lara Bow, Ewelln Brent, Nancy Carol, Ga- 
ry Cooper, George Bancroft i Inni. 


pracującego poprawić — auta- 
„Rewia Hollywood“ 


rzy tej idei uważali to zś. 
święte przykazanie całej ludz- 

Międzyna odówa obsada wybitnych gw'azd ekranu 
i sceny. Konferansjerka w języ polskim. w wy- 


kości. 
Jednak i praktyczna strona 
konaniu Hanki Ordonówny 1l Karola Hanusza. 


tego zamierzenia, musiała być 
| jasno zdefinjowana: socjalny 
postęp w jednem państwie iść 
musi równolegle z postępem w 


az 


państwie sąsiedniem, gdyż w Ę 

przeciwnym wypadku dojdzie f „aról żebraków” 

do konkurencji gospodarczej g a Najwybitniejsze arcydzieło dźwiąkowe. Tryu 

na polu międzynarodowam. A WAD współczesnej techniki w kinematografii. Ro'e zró. 


zadaniem M. B. P. jest pracę | 


w ten sposób organizować, by F. 
żadne państwo nie przyczynia- |% 
ło się do wzajemnej konkuren- 
|cji ani łeż by żadne nie zosta- 
ło poszkodowane. 
Dr, von Mutius, poseł Rzeszy w Bu | Od czasu istnienia M. B. P. 
kareszcie, przebywający obecnie | przeżywała już Europa szereg 
ma urlopie, nie wróci już na swoje |ciężkich kryzysów gospodar- 
stanowisko. rzych, Aż s Dal zai udo- bohater „Poganina* i „Skrzydlatel floty* 
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Interesujące rewelatie o polityce Berlina podczas okupacji 


ne kreują. Denis King — Janette Me. Donald. 


„Upiór w operze“ 


Największe arcydzieło filmowe udźwiękowiona 
kosztem 2 miljonów dolarów. Maj jwspanialsza 
kreacja niezapomnianego Lon Chaney' a. 


„Porucznik Armamnmag“ 


W roli głównej Ramon Novarro, bóstwo kobiet, 


Prasa niemiecka i francuska pt- 
blikują w dalszym ciągu wyjątki z 
trzeciego tomu pamiętników ks. 
Biilowa. Na uwagę zasługuja fra- 
gment, dotyczący kwestji polskiej. 
Ks. Biilow zajmuje się w trzecim 
tomie szkicowaniom możliwości za- 
warcia pokoju jeszcze w roku 1917 
— po ustąpieniu ówczesnego kan- 
celerza Rzeszy Bethmanna-Hollwega 
— i pisze: 

„Panowie Bethmann i. Jagow, 
gdy wyszły na jaw przykre konse- 
kwencje proklamowania  niepodle- 
głego państwa polskiego, zgodnie 
ze swoim zwyczajem gdy się jakaś 
akcja nie udała, zwalili winę na 
marszałka, Hindenburga i szefa szta 
bu generalnego Ludendorfa'*, 

Równocześnie ks. Bülow drukuje 


„Utworzenie Królestwa Polskie- 
go zostało postanowione między 
Bethmannem a Burianem w dnizch 
12 i 13 sierpnia 1916 r. 29-go sierp 
nia zostałem mianowany szefem 
sztabu i dopiero w jakiś czas po- 
tem dowiedziałem się o powstaniu 
tego niendałego tworu, gdy Bese- 
ler przyjechał na konferencję do 
Pszczyny. Przyrzekł on na wiosnę 
1917 roku jako konsekwencje stwo 
rzenia Królestwa Polskiego wysta 
wienia pięciu dywizji wyszkolone- 
go wojska polskiego w razie zacią- 
gu ochotniczego, zaś miljona żołnie 
rzy przy powszechnym obowiązku 
slużby wojskowej. Przyrost ten 
mógł dla nas być pożądany tylko 
na rok 1917 i dlatego kilkakrotnie 
kładliśmy nacisk na te nowe fot- 


list marszałka Hindenburga w tej | macje. 


sprawie: 


Jak Beseler się mylił — dowodzi 


fakt, że w lecie tego roku tylko 
3,600 polaków stużylo w polskim 
legjonie, Dalszych 9 tysięcy byli to 
z Avstrji przeszmuglowani galicja- 
nie, którzy mogli być nżyci jedy= 
nie do służby pozafrontowej. Za to 
towarzystwo naturalnie podzięko- 
wałem. To jest moje i Ludendorfa 
|prawdziwe i jedyne stanowisko wo 
bec Królestwa Polskiego. Na do- 
wództwo armji stale zwalano winę 
gdy się czuło, że się popełniło głup- 
stwo..* 

Po ustąpieniu Bethemanna Holl- 
wega z urzędu kanclerza państwa 
zwrócił się cesarz Wilhelm II do 
Biilowa, z propozycją objęcia tego 
urzędu. Jak Bülow wyobrażał £0- 
bie swoje zadanie o tem pisze w 
dalszym ciągu. 

„Bardziej aniżeli  nonsensowe 
stworzenie Polski był potrzebny 


pokój oddzielny z Rosją jużto na 
to, ażeby prowadzić dalej skutecz- 
ną walkę na froncie zachodnim. 
już to dla zawarcia dobrego poko- 
ju ogólnego. Gdyby rząd wiedeń- 
ski robił jakie trudności, to bylbym 
rosjanom pozostawił w perspekty- 
wie obok obszarów zdobytych pod- 
czas wojny całą Galicję, a dalszego 
ciągu bym czekał. Mając na tyłach 
zaspokojoną Rosję, mieliśmy wszel 
kie szanse zwyciestwa". 

Biilow opowiada w dalszym ag- 
gu, że próbował nawiązać rokowa- 
nia z Ententą i że pokój był part 
wy w 1917 r. Jego warunki pokola 
wa były następujące: całkowita 
niezależność Belgji, oddame Wło 
chom Trydentu, autonomja Tryje- 
stu, stworzenia z Alzacji į Lotaryn 
gji osobnego państwa stojącego 
pod kontrolą państw ościennych. 


miedzynarodowego biura 


słowami: 

Moja podróż kryje w sobie 
jeszcze jeden <c): my we Fran- 
cji wiemy, że narody środko- 
'o - europejskie więcej ani- 
żeli inne narody, więce; na- 
wet aniżeli Francja, Włochw i 
Niemcy powołane są do tego, 
by stworzyć nową Europę — 
ich zadaniem jest słać się o0- 
środkiem przyszłej gospodar- 
czej Paneuropy. Muszę się 
śmiać, gdy słyszę, że oplakuje 
się gdzieśkolwiek na świecie 
upadek monarchji austrjacko - 
węgierskiej. Właśnie  tervto- 
rium tej monarchji dało po: 
czątek wojnie światowej, ale i 
z tego terytorjum  wykwitnąć 
musi drzewo Paneuropy! Bez 
międzynarodowej współpracy 
nie zrealizuje się nigdy żadna 
europejska organizacja 
Rriand musi być stale i entu- 
ziastycznie witany — tworzy- 
my w Genewie embrjonalną or 
gamizację: komisję europejską, 
a praca tej komisji musi w 
pierwszym rzędzie znaleźć ød- 
| dźwięk i uznanie w tych pań- 
stwach, które powstały na gru 
zach monarchii. 

W przeżywanym obecnie ©: 
kresie może każde male nawet 
państwo odegrać kolosalną ro- 
lę — może moralnie wpłynąć 
na wielkie mocarstwa, a prze- 
dewszystkiem: może w swoim 
ciaśniejszym okręgu  Świecić 
przykładem i wykazać, jak na- 
leży postępować i po jakiej na 
leży iść drodze, by osiągnąć i 
zapewnić ludzkości dobrobyt: 
współpraca,. c'est kout? 


przemówienie następującem 


-c 


Dyrektor muzeum— 
kontrahanizisią 


Profesor Vasic, zasłużony dyrek 
tor Muzeum Narodowego w Relgra 
dzie, miał w tych dniach ostry za 
targ z władzami celnemi. Sprawa 
miała podłoże następujące: pewien 
bogaty anglik, towarzysz broni 
prof. Vasica z czasów wielkiej woj 
ny, postanowił ofiarować muzeum 
belgradzkiemu cenny sarkofag ©- 
gipski z czasów XVII dynastji, Za- 
wiadomił o tem dyrekcję, która 
przyjęła dar z wdzięcznością, a w 
kilka tygodni potem belgradzki u- 
rząd celny zawiadomił profesors 
Vasiea, że sarkofag już znajduje 
się na komorze. Uszczęśliwiony pra 
fesor biegnie czemprędzej, by zæ 
łatwić niezbędne formalności į przy 
wieźć cenny nabytek do muzeum. 

Jakież było przerażenie uczona 
go, gdy dyrektor komory surowym 
głosem oskarżył go o kontrabandę 
i fałszywą deklarację celną. Co się 
okazało? 

Anglik, chcąc uszczęśliwić nie 
tylko Muzeum Narodowe, ale i je- 
go funkcjonarjuszów, kazał wyła- 
dować sarkofag aż po wierzch... pu 
dełkami czekoladek, nie pomyślaw 
szy o tem, że mniej bogaty niż on, 
profesor nie będzie mógł zapłacić 
|eła i kary.. Jakoż rzeczywiście 
tak było: czekoladki sprzedano. 
lecz mimo to brakowała jeszcze 
dość spora suma do oplaty, wyma- 
ganej przez władze celne. Wreszcie 
minister oświaty wstawi] się u swe 
go kolegi, ministra skarbn, i nic- 
szczęsnemu profesorowi dtrowano 
resztę kary. Zapewne wolałby on 
pudełko czekoladek, przesłane pocz 
tą, niż całą zawartość sarkofag". 
z której tak mało sknrzystnł. 

Ra. 


Nr. 23 


Przysiapiemie Polski 


do obowiązkowego arblirażu 
jest poważnym sukcesem na terenie 


międzynarodowym 


PARYŻ, 22 stycznia. (Pat) — 
W dzienniku „Le Journal“ 
Saint Brico poświęcił artykuł 
przystąpieniu Polski da obo- | wiście zmobilizowanie 
wiązkowego arbitrażu w kon- ciwko Polsce wszystkich ele- 
fliktach prawnych i uważa, że ,men4ów 
jest to poważny sukces na te-| 
renie prawno - miçdzynarodo- | 
wym. panji na rzecz rewizji 

Nie było dziełem przypadku |tőw. Najlepszym wobec tego 
oczywiście — pisze on — że sposobem odparcia napaści by- 


Polskę jest bardzo zręczne. Co 
przedewszystkiem ma na wi- 
doku manewr niemiecki? Oczy 


i prze- | 


internacjonalistycz- | 
nych i pacyfistycznych, które | Poniedzialek b. m. będą miały 
są głównym pomocnikiem kam miejsce wybory członków TTy- 
trakta- | bunału Stanu. 


| 
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Komisje sejmowe pracują 


Kfo wejdzie 


do Trybunału stanu 


Warsz. koresp. „Głosu Poran- 
'ego* fr.) telefonuje: 


Na najbliższem posiedzeniu 
Sejmu, które odbędzie się w 


B. B., który deleguje 6 człon. 


Polska zgłosiła swój akces do|ło uczynienie gestu, kompletu- ków —.na 8, postanowił desy- 


fakultatywnej klauzuli 


li, gdy Niemcy wytaczają prze- zmaczenie przystąpienia Polski 
ciwko Polsce poważne oskarże- |do fakultatywnej klauzuli obo- 


} obo- jącego unję europejską w dzie- | gnować: 
wiązkowego arbitrażu w chwi- | dzinie prawnej, takie więc jest Ettingera z Warszawy, 


adw. Mieczysława 
pos. 
Strumiłłę z Wilna, p, Rember- 


towiczą 


z Warszawy, p. Mo- ten wniosex tylko o tyle, 


Obniżenie 
diet poselskich 


Warunki opozycji 
z lewa i prawa 


Warsz. koresp. „Głosu Poranne- 
go“ (Fr.) telefonuje: 


Punktem ciężkości wezoraj- 
szego posiedzenia komisji bu- 
dżetowej był wniosek klubu B. 
B. w sprawie obniżenia djet po- 
selskich i senatorskich o 15%. 
Opozycja lewicowa w osobach 
pos. Czapińskiego i Wyrzykow 
skiego oświadczyła, że poprze 
o ile 


nie przed radą ligi narodów. 


wiązkowega arbitrażu, 


Na to pos. Polakiewicz {B 
B.): „Ministrowie i wicemini 
strowie pracują chyba więcej 
niż posłowie”. 

Sprawy nie załatwiono, gdyż 
PPS. poprosiła o 1 dzień do 
namysłu. 

W dalszym ciągu posiedzenia 
przeprowadzono dyskusję nad 
budżetem min. pracy i opieki 
społecznej, 


Posłowie ukraińscy 


nie będą zwclnieni 
z aresztu 


Warsz, kor. „Głosu Poranne 


Odparcie tej napaści przez 


Włoski wspólnik Oustrica 
Bankier Gualino aresztowany w Rzymie 


PARYŻ, 22.1. (PAT). „Le Jour- ; dokładności. Na tej właśnie podsta 
nal“ donosi z Rzymu, że wskutek | wie nastąpiło aresztowanie Guali- 
skargi wniesionej przez bank wło- na. 
ski finansista rzymski, _ Gualino, 
„został zaaresztowany i uwięziony 

„Le Journal* zaopatruje tę wia- 
domość uwagą, że doniesienie © 
zaaresztowaniu Gualino wywołało 
poruszenie w kołach bankowych 
Paryża, ze względu na poważną 
rolę, jaką Gualino odegrał w afe- 
rze banku Oustrica, Przed niedaw- 
mym czasem Gualina przesłuchiwa- 
my był przez parlamentarną konii- 
sję śledczą. Według najnowszych 
informacji kierownictwo banku 
włoskiego wykryto w rachunkowo- 
ści banku rolnego, którego właści- 
cielem jest Gualino, poważne nie- 
GEEK RE LTZ AK IZERTA NOE WA. DŁ 


Matka morduje dzi 61 


i popełnia samobójstwo 


LUBLIN, 22 stycznia. (Pat.) 
We wsi Stępno, powiatu ra- 
dzyńskiego, żona sierżanta 22 
p. p. Okrzyska Anna, w czasie 
niecbecności męża, postrzeliła 
z rewolweru w glowę swoje 
ćzicci, poczem strzeliła do sie- 
bie. Po przewiezieniu do szpita- 
la okręgowego, zmarła. Dzieci 
walczą ze śmiercią i niema na- 
dziei utrzymania ich przy ży- 
ciu. Zmarła pozostawiła list, 
w którum nałępia siebie i pro- 
si o przebaczenie. Bliższe przy- 
czyny postępku Okrzyskiej na- 
razie nieznane. Władze prowa- 
dzą dochodzenia, 


Międzynarodowy 
włamywacz 


aresztowany w Wilnie 

WILNO, 22.1. (PAT) — Władze 
bezpieczeństwa publicznego aresz- 
towały w Wilnie międzynarodowe- 
go włamywacza  Tabinowicza vel 
Kaufmana z Berlina.  Tabinowicz 
popełniwszy kilka włamań w Niem 
czech zbiegł na Litwę, skąd, będąc 
ścigany przez policję niemiecką ł 
litewską, przedostał się przez gra- 
uicę i przybył do Wilna, 


Tragiczne skufki 


trzęsienia ziemi na Jawie 


BATAWJA, 221. (PAT) One- 
gdajsze trzęsienie ziemi na Jawie 
spowodowało śmierć 18-tu osób. 
40 osób zostalo rannych, z czego 
15 ciężko. Setki domów tubylców 
wstało zburzonych. 


Z Warszawy donoszą: 

W hotelu Saskim w Warszawie 
aresztowano znanego ongiś w War- 
Szawie b. nadkomisarza  policjł, 
Włodzimierza Wiskowskiego. 

"Nadkomisarz Wiskowski był w 
czasach  intlacyjnych komisarzem 
walutowym — powołanym dia u- 
krócenia spekulacji obcą walutą 
— a zwłaszcza dolarami, 

Znane były jego koaliskaty wa- 
luty na czarnych giełdach w ka- 
wiamiach warszawskich, — zwłasz 
cza zaś rozgłosu nadał mu procés 
Stiickgolda. 

Wkrótce po tym procesie władze 
dopatrzyły się niedokładności w 
działalności walutowego nadkomi- 
Sarza, odbył się nawet proces 
współpracowników  Wiskowskiega 
— po którym pogromca dolarowy 
znikł z horyzontu Warszawy. 

W tuleczce po kraju, b. nadkomi 


Radca legacyj 


BE: + 


drzewskiego z Lublina oraz klub B, B. zaproponuje obniżkę | „vw (Fr.) telefonuje: 

Jędrzeja Moraczewskiego | Wa wszystkich pensji urzędniczych Sejmowa komisja  nietykal- 
clawa Sieroszewskiego, Klub Klub narodowy obiecał swe PO ności poselskiej _ debatowała 
Narodowy deSygnuje dawnego parcie tylko w tym wypadku, wczoraj nad wnioskiem ukra- 


kandydatą 
Związek Chłopski jeszcze nie 
powziął decyzji co do kandy- 
datury. 


Po 


sarzowi nie dopisywało szczęście. 
Dzieci oddał na wychowanie rodzi- 
nie, a sam pracował dorywczo. 
Przez dwa lata był nawet w Gdyni 
kierowcą taksówki, a nastepnie sa- 
mochodu jednego x zamożnych 
kupców + eksporterów. 

Z Gdyni Wiskowski trafił na Po- 
lesie | uzyskał posadę w poleskim 
urzędzie wojewódzkim © Z racji 
swych czynności służbowych miał 
w swej pieczy Tundusze społeczne 
w szkołach zawodowych. 

Przed kilkoma miesiącami kon- 
trola wojewódzka wpadła na trop 
miewłaściwości kasowych w kasie 
szkoły rzemieślniczej w Brześciu 
n. Bugiem. Niemal lednocześnie za- 
chorowat Wiskowski i zgłosił po- 
danie o urlop zdrowotny. Po otrzy- 
manit urlopu przyjechał do War- 
szawy i zaniieszkał w hotelu Sa- 
skim, gdzie mieszkał zresztą w 


EEEE IE POPPE A TIIR RI K OOE E ZY RZTROOZOZE PTT 


ny von Moltke 


dotychczasowy kierownik wydz 'ału wschodniego w minister- pracv. tłum rzucił się z takim 
stwie spraw zagranicznych Rze szy, upatrzony na stanowisko | impetem, że Jankowski 
posła niemieckiego 


w Warszawie. 


tz: obniżone pobory ministrów, 
wiceministrów 1 dyrektorów 
| przedziębiorstw pańswowych. 


Dawny postrach waluciarzy 


siymny nadkomisarz Wisłcowsici 


osadzony w wiezieniu pod zarzutem  defraudacji 


czasje swej działalności walutowej 
w Warszawie. 

Cały dzień Wiskowski spędzał 
w łóżku, dopiero wieczorem wy- 
chodził na miasto, usiłując telefo- 
nicznie albo osobiście nawiązać 
kontakt ze swymi dawnymi kole- 
gami I wepółpracownikami. 

Nie udało mu się Jednak. Nikt 
nie odwiedził go w hotelu, nikt doń 
nie telefonował. 


Wreszcie zgłosili się do hotelu 
dwaj panowie w ubraniach cywil- 
nych, w towarzystwie posterunko- 
wego. Byli to wywiadowcy policji 
z Brześcia nad Bugiem. 

Wiskowski leżał w łóżku. Usły- 
szawszy, że jest aresztowany, o- 
świadczył, że nie może ruszyć się 
z hotelu, ponieważ jest chory na 
grypę. 

Wezwano lekarza, który wyda! 
orzeczenie, że Wiskowski może od- 
być podróż bez szkody dla zdro- 
wia. 

Jeszcze tego samego dnia od- 
wieziono go do Brześcia i osadzo- 
no w tamtelszegy więzieniu éled- 
czem do dyspozycji prokuratora. 
Jest on oskarżony © defraudacię 
66 tysięcy złotych, 

W hotelu Saskim Wiskowski po 
zostawił niezanłacony rachunek w 
wysokości 1,200 złotych. 


POON POOE RIO 


Stratowany 


szturmuiących o p 
Z Warszawy donoszą: 


Ji zmarznięty, 


sen. Bielawskiego. | jeżeli zostaną również poważ- hiskim, żądającym wypuszcze: 


nia z więzienia 3 posłów ukraiń 
skich Makaruszki, Lewickiego 
i Kohana. Dwaj pierwsi znaj- 
dują się w areszcie śledczym, 
| trzeci odsiaduje wyrok  sąda 
wy. 

Po dłuższej dyskusii głosami 
B. B. i klubu narodowego wnio 
sek ukraiński został odrzuco- 


ny. 
NEGERZEROK TRES ONW ZFA 


Zderzenie noria "ów 
KATOWICE, 22 stycznia, = 
Dziś o godz. 5.27 nad ranem 
pociąg wjeżdżający na stację 
Siemianowice Śl., wpadł na po- 
ciąg wyjeżdżający, mimo @ 
twartego sygnału „sti. 


Sześć wagonów towarowych, 
naładowanych węglem, zostało 
rozbitych, lokomotywa pociągw 
uszkodzona. 

Ruch osobowy na link Sie- 
mianowice — Katowice i Cho- 
rzów odbywa się drogą okręż- 
ną lub z przesiadaniem, ruch 
towarowy został wstrzymany. 

Winę zderzenia ponosi ma- 
Szynista pociągu zdażnineego a 
Chorzowa w kierunku Katowie 
|z pawodu przeoczenia sygnału. 
| pad z ludźmi nie było. 

DQYLRARREĘERBRPDĄA 


przez tium 


racę bezrobotnych 
nie wytrzym% 


Na pl. Starynkiewicza obok naporu i padł na bruk ulicv. 


gmachu dyr. wodociągów i ka- 
nalizacji mieści się punkt zhor- 
ny zakładu oczyszczania mia 
sta dla przyjmowania bezroboł 
nych do pracy. 

Onegdaj jak zwykle zgroma- 
dził się „w ogonku* tłum, w 
oczekiwaniu na przyjęcie do 
pracy. M. in. stał również 38 
letni Józef Jankowski (Oświę- 
cimska nr. 8). Na posterunku 
swym oczekiwał wraz z inny- 
imi bezrobotnymi 5 godzin na 
inrozie. Gdy wreszcie o godci- | 
qie 2 pop. kierownik punktu 
złe.rnego otworzył zapis do | 


osła- 
głodny 


bicny wyczekiwaniem, 


Zanim zauważono wypadek, 
Kilkunastu ludzi przeszło bu 
t żącym. depcząc go ciężkie 
turami i kopiąc bezlitośnie. 

Pe chwili uspokoi!o się, les 
Jankowski już z ziemi ni? 
wsiuł. 

Wezwano pomoc z pobliskie 
go szpitala Dzieciątka Jezus. 
Po:urbowanega przeniestona 
na ucszach do ambulałorjum 
Tam nie odzyskawszy przytom- 
nosc. zmarł. 

Jenkowski osierocił żonę Í 
Jwoje małych dzieci. 

Z polecenia władz sądowvch 
przeprowadzona będzie sekcja 
zwłok, celem ustalenia przyczy 
ny śmierci. 
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maea KSIĄŻĘ Walji - ajeniem handlowym = 


Angilja podcimuje walke © uiracone rynki 
Poludniowej Ameryki 


brzymi ten plan budowlany po 
mimo ratyfikowania go przez 
parlament, nie mógł wejść w, 
życie z powodu katastrofalne- 
go braku pieniądza. Książę Wa 
Iji będzie miał nielatwy crzech. 
do zgryzienia, jakkolwiek przy | | 

bywa on w odpowiednim mo- 
mencie, gdyż obecna sytuacja. 
gospodarcza wygląda tak, iż 
Argentyna za wszelką cenę po- 
frzebuje kredytów. Z jego przy 
byciem do Argentyny łączy się 
również podpisanie traktatu 


W tych dniach książę Walji | tracoue rynki zbytu w Amery- 
rozpoczął podróż, prowaczącą ce Poludniowej. Okres powo- 
|przez Panamę i Chile do Argen jenny przyniósł jej bowiem 
' tyny. spadek konjunktury na tych 
W dniu 14 marca otwarła | rynkach, spowodowany konku 
| zostanie w Buenos Aires wiel- | rencją Stanów Zjednoczonych 
lka wystawa imperjwa handlu i Niemiec. Anglicy pragną od- 
brytyjskiego. W ten snosth |zrekał rynki przez wysoką pga- 
wielka podróż propagandowa | tunkowość swych wvrobów, 
księcia Walii zostanie zakoń- przez oparcie akcji inwesty: 
czona. Podróży tej w Anglji cyjnej o wielkie kapitały an- 
przypisują %lbrzymie »mnacze: |gielskie i przez stworzenie po- 
Rar, 3 nie; ma to być nietylko akt kar tężnych organizacji dla wzaje- 
węgierski minister wojny, został % KIK: 7 j gn AE ; 
przypadkowo ciężko ranny wybu- tuazji, ale uwieńczenie tych mnei wymiany ławarowej. An- demokratycznego centrum do 
chem granatu podczas ówiczeń |usiłowań, przy pomocy któ- |glia potrafiła zręcznie wpły- |handlowego znglo - argentyń- parlamentu łotewskiego, zmarł 
pułku piechoty. rych Anglja chce odzyskać u-|nąć na rząd Argentyny, 2p w wieku lat 67. 


z uniwersytetu w Rydze, poseł 


o | stanowić może olbrzymi rynek | COFOEEEKREWNWWYWZA ZWT aS 
zbytu przez zawarcie £. zw. u- 


mowy lorda d'Abernona w kie 


a = 
Mimowolne ladowanie -unku uzyskania znacznych 


Linja kolejowa w porcie Gdyni 


|przywilejów celnych, wvcho- 
dzących daleko poza granicę 
|klauzuli największego uprzywi- 
|lejowania. Obecnie chodzi © 
uzyskanie dla Anglji olbrzy- 
mich zamówień na niaterjały 
kolejowe i materjały budowla- 
ne, przeznaczone ną budowę 
kolei transandyńskiej w wyso- 
kości 100 miljonów pezos. Ol- 
ZAPEEZE TES SETEZCTĘ A PR 


była widownią strasznej katast rofy, © której szczegółowo. do- 
nosił „Głos Poranny“. i 


Sierż. Wolf Piut. Imiela | 


W dniu 31 stycznia r. b. odbę- | kiem. Jak wiadomo lotnicy polscy 
dzie się rozprawa przeciwko lotni- | w dn. 9 b. m. lecąc do Grudziądza, 
kom -polskim sierżantowi Wolfowi | wskutek gęstej mgły zabłądzili i 
i plutonowema Imieli, aresztowa- | xmuszóni byli lądować w pobliżu 
nym przez niemców podczas lą | Opola. 
dowania na terytorjum niemiec- i 


Tunel kolei podziemnej pod Hudsonem 


Plaża w Dayton Beach na Florydzie 


10-letni prezydent senatu gdańskie- 
go obecnie ustąpił. 


Dr. E. Ziehm 


jączący Nowy Jork z przedmieściem New Jersey, był widow- 

nią szalonej paniki z powodu wykolejenia się przepełnionego 

pociągu. W tłoku poranionoe «iężko kilkudziesięciu pasaże 
. rów, przedewszystkiem kobiet, 


gdzie anglik Campbell w najbliższych tygodniach zamierza pobić re- 
kord światowy szybkości samocho du na swojej maszynie, posiadają- 
cej siłę 1400 koni. 


Zk: i | eklama pawie Myle to fabrykada 
Przemysł dziennikarski przywódca nacjonalistów gdańskich w a re przemyśle filmowym 


w Stanach Zjednoczonych został wybrany prezydentem sena- | Główny iA amerykańskie | nad GS kin z przeszło 11 szuja 
- A æ film, dom bankowy | nami miejsc. Z głównych pozyc 
. 19 k 2 1 ży d s tu wolnego miasta. go Przemysłu s 

W r. 1929 pisma amerykańskie | abonamentów i sprzedaży dzienn „r AE E Boa part) UCZE EE EE 


bity 44 milj. egzempl. dziennie, pod | ków. Kapitały ulotowane w prasie *** pee : 
czas gdy w roku 1919 tylko 33,5 | wynoszą przeszło miljard dolarów. 090 e kawe cytry, dotyczące amerykań- |siły w 1930 r. 125 milj, a koszty 
reklamy 100 milj dol., czyli załed- 


miliona. W soku 1929 dochody z | Setki telefonów w każdym gmachu $ 5 - sklego przemysłu filmowego w r. 

A A zę to miluje zwierzęta pe 

ogłoszeń wyniosły 800 m'ljonów |są rzeczą naturalną, własne liaje | c s i być fankiem 1930. Według tych danych kapitał, | wie o 25 milj. dol. mniej od fabry- 

dolarów, a w roku 1919 — 509 mi- | teleloniczn: — wszystko to zaled- winien yć ezin nxi « |inwestowany w przemyśle filmo- | kacji. Rentowność przedsiębiorstw 
eniu określa rozma ysi > 

A pomo Towarz Siwa Opieki wym, wynosi 2 miijardy dol. Stany | w porównaniu z r. 1929 znacznie 


ki 
POD nad Zwierzętami.  |zjednoczone posiadają obecnie po |slę obniżyła. 


llonów dolarów. Sumy wp'acońe 
pismom za ogłoszenia, przewyższa- 
ją 3 do 4 razy sumy, wpływające z 
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fześćbrylantowych guzó! 


(Ciąg dalszy} 

— Panie Wentry, — zawołał 
£ widocznem uradowaniem. 

— O co idzie, chlopcze? — 
zawołał mężczyzna ostrym gło- 
sem. 

— O, nic nadzwyczajnego. — 
todpowiedział młodzieniec nie- 
śmiałym głosem. — Myślałem 
tylko, że pan mnie opuścił 

— No i co dalej? — zapytał 
Wentry surowo. — Przecież ci 
oświadczyłem, że muszę wyje- 
chać i przyślę ci polecenia. Czy 
to nie wystarcza? 

Zastraszony wyraz twarzy 
młodzieńca stał się jeszcze ja- 
skrawszy i jeszcze ciszej, niż 
przedtem odpowiedział: 

— Nie chciałem czynić panu 
żadnych wyrzutów, tylko to 
takie straszne pozostać w zu- 
pełnie obcem mieście bez pie- 
niędzy. Może pan zapomniał 
zostawić mi trochę pieniędzy. 

Brutalna twarz Wentry za- 
czerwieniła się ze wstydu i zło- 
ści. 

— Bezczelny jesteś, chłop- 
cze — zauważył, krzyżując ra- 
miona na piersi, — Czy nie ð- 
kazałem dość zaszczytu twemu 
ojcu tułaczowi, gdy wziąłem 
cię od niego z rowu przydroż- 
nego? 

Zbiedzona twarz chłopca 
drgnęła, a szczupła jego twarz 
wydawała się jeszcze o ton 
bledszą, gdy powiedział pokor- 
nie: 

— Byłem teź napewno wier- 
nym  pzńskim sługą, panie 
Wentryl Nie zapomniałem też 
nigdy, że od najinłodszych lat 
byłem karmiony i odziewany 
przez pańską dobroć, oraz że 
pan m dał nazwisko. Już jako 
mały chłopiec bylem bardzo 
rad, kiedy mogłem wyświad- 
rzvć panu jakąś usługę, w mia 
rę moich słabych sił, Mam jesz 
cze świeża w pamięci dzien, 
kiedy otrzymałem z pańskiej 
łaski to pięknie brzmiące naz 
wiska i... 


POWIEŚĆ SENSACYJNA J. VIRA. 


Młodzieniec przerwał na 
chwilę wzruszony, 
+= I — powtórzył _ Wentry 


ironicznie. — Czy  skończyłeś 
wreszcie swą przemowę? Mówi 
łem ci, abyś postarał się tu o 
innago pana. Paryż jest odpo- 
wiedniem miastem, aby nau- 
czyć leniuchów pracować. 


— Panie! — zawołał młodzie 
niec zdenerwowany. — Nie 
znam żadnego rzemiosła! Nie 
nauczyłem się niczego, oprócz 
usłuągiwania panu. Od 'naj- 
młodszych lat tylko to robi- 
łem. Musiałem być jeszcze bar 
dzo mały, gdy pan stracił ca- 
ły swój majątek! Przypomi- 
nam sobie, że juź mając trzy 
lata musiałem grzać przy piecu 
pańskie pantofle i że pan mnie 
bił, gdy czasem o tem zapo- 
mniałem. 


— I co jeszcze, chłopcze! — 
kpił Wentry, a na twarzy jego 
rysowały się ironja i okrucień- 
stwo. — Czy myślałeś, że będę 
cię wiecznie woził ze sobą po 
świecie? Dopóki bawiłem w 
Ameryce, nie zależało mi na 
tem, jednakże gdy dowiedzia- 
łem się, że oczekują mnie bez 
służącego, chcę zrzucić z siebie 
ciężar, znoszony cierpli- 
wie przez tyle lat. Gdybym jesz 
cze w Ameryce wiedział, że 
nie będę cię potrzebował, ze- 
stawiłbym cię tam i zaoszczę- 
dził kosztów twego przejazdu! 
Tak więc jest zdecydowane, że 
się rozstajemy. A więc co masz 
jeszcze do powiedzenia? 


— (o jeszcze! — krzyknął 
nieszczęśliwy młodzieniec. 
Choć mnie pan często bardzo 
bił, nie było to dla mnie bole- 
Śniejsze, niż to rozstanie; bo 
sam dobrze nie mogę  Zruzu- 


mieć, co mnie właściwie do 
pana ciągnie, pomimo pań- 
skiego okrucieństwa! To pe- 


wnie dlatego, że jestem taki 


świe- 


absolutnie samotny na 
cie i ze... 


DŹWIĘKOWY 
KINOTEATR gg 


Dziś i dni nastepnych! 


Film dla wszystkich narodów świata. 


Arcydzieło dźwiękowe 


będące apelem do uczuć ludzkości i smutnem świadectwem 
dla nóżka ci: kultury i cywilizacji. — SEE genjalnego 
. Van Dyke twórcy filmu „POGANI 


Biale 


Cienie 


Piękno natury, miłość i życie mieszkańców cudnych i malow= 
niczych wysp Mórz Południowych, oto kanwa, na której się 
snuje piękna i poetyczna fabuła tego filmu, 


W rolach głównych: 


Raque; Tores i MonteKlue 


NADPROGRAM: 


Dźwiękowy dodatek i aktualnosci Z kraju 


Ceny miejsc nadal popularne. 


Początek w dni powszednie o 


4., w sob., niedz. i święta o Z-ej 


MP ZZ E A 


— Dosyć, dosyć już tego, — 
przerwał mu  Wentry. 
Chciałem ci przesłać wynagro 
dzenie za ostatnie trzy lata, a- 
le ponieważ  jeszcześmy się 
spotkali, dam ci je odrazu. Tu 
masz dziesięć dwudziestofran- 
kówek. Użyj ich rozumnie, bo 
niełatwa znajdzie się inny czło 
wiek, który będzie płacił za 
twe próżniactwo. Nie śmiej 
nrzvtem nróbować zbliżyć się 
do mnie. Toby się źle skończy- 
ło dla ciebie. No, a teraz dość 
tego. Włóczęgowska krew twe 
go ojca zaczyna się w tobie od 
zywać, a mężczyzna na mojem 
stanowisku nie muże cię wię- 
cej potrzebować nawet w cha- 
rakterze służącego. Tu masz 
papiery osobiste, które dla cie 
bie zdobvłem. 


Rzucił dokumenty do nóg 
młodzieńca. Ten wyprostował 
się nagle. Zdecydowanym ru- 
chem zebrał papiery i pienią- 
dze i schował na uagiej piersi. 


— Panie, jeszcze słówko © 
mnie i o pańskiej osobie, która 
nagle stała się tak urystokra- 
tyczną — powiedział drżącemi 
z namiętności wargami, 


-— (Cóż tam jeszcze? -— za- 
pytał Wentry ironicznie. 


— |ciągnął młodzieniec dalej, 


— Do ostatnich czasów, — 
był pan stale w biedzie. Je- 
dliśmy często kartofle z solą, 
vo mnie bolało ze względu na 
pana. Kiedy pan przyniósł w o0- 
statnich miesiącach taką masę 
banknotów, myślałem znowu 
tie o sobie, lecz cieszyłem się 
ze względu na pana. Kiedy że- 
gnaliśmy się w New Yorku z 
gospodynią Boardinghouse, do 
wiedziałem się dopiero od niej, 
czem jest mój pan! 

=~ No i co? — zapytał Wen- 
try, bawiąc się laską, — kim 
jestem chłopcze? 

— Gospodyni nazwała pana 
oszustem karcianym ! to... 

Więcej nie powiedział, Silne 
uderzenie laską spadło na jego 
głowę i młodzieniec padł bez 
zmysłów na ziemię. 

Wentry z zimną krwią otu- 
tit się w płaszcz i rzucił osta- 
tnie nienawistne spojrzenie na 
*emdlonego chlopca. 


ROZDZIAŁ NI. 


Baron Roderyk Wentry 


Minęło trzy dni od ostatnich 
wydarzeń. Złetv blask słonecz- 
ny barwił lasy wokół .zamku 
Wentry, odbijał się w  łuko- 
wych oknach frontonu i drżał 
na oranżerjj w głębi ogrodu 

W pawilonie siedział w fo- 


Humor zagraniezny telu na kółkach, otulony w 


Nowa służąca 


— Marysiu. Proszę podczas mo- F 


jej nieobecnośok nie przymierzać 
moich sukien. 


Genjalny wynalazek 
Patent Nr. 387632. 


ciepły pled, stary pan zamku, 
baron Roderyk Wentry. Pro- 
mienie zachodzącego słońca pa 
daty na jego szlichetne ¿WV 
cze, dodając mu życia. Sie 
dział wygodnie optuiy © po- 
ręcz, a wzrok jeęo zdawał się 
ogarniać ukochane postacie. U- 
śmiechnął się. 

— Adrjanie! synu mój! — 
szepnął, jakby mówiąc da nie- 
widzialnej osoby. — Już nie- 
długo jeden z twych synów 
wniesie znowu światło i ra- 
dość w te stare mury, a ja 
będę przy łobie. Czy nie odszu 
kałeś jeszcze swego svia? Czw 


| 


niema go już na ziemi? Dwa- 
dzieścia lat! Dwadzieścia lat 
samotności... 


Bez szmeru wszedł do pawi- 
lony stary, siwy służący i sta- 
nął za fotelem swego pana. W 


milczeniu przysłuchiwał się 
szeptowi starca. 
— Jaśnie panie, — powie 


dział wzruszony, — lekarz za- 
lecił panu spokój, a jaśnie paR 
wciąż na nowo rozpamiętywa i 
wspomina wyblakłe cienie. I 
my, jaśnie pan i ja, będziemy 
wkrótce do nich należeli. Wów 
czas biedne serce znajdzie swój 
spokój. 


Baron Wentry z łagodnym 
uśmiechem odwrócił się i wy- 
ciągnął do starego dłoń. 


— Dobry Walentynie! — po 
wiedział. — Ponieważ groby 
nie oddają  swyct zmarłych, 
więc trzeba przyzywać duchy * 
ukochanych. Fatz, tam w tef 
jasnej chmurce w lz.ałlem © 
braz mego syna, Czy obraz ten 
ma mi być obojętny? 


— Nie, jaśnie panie! Jcà- 
nakże miał pan dwu synów! 
Gdyby ten drugi, Larm Kuda!f, 
wrócił obecnie, czy nie urozma 
iciłoby to pańskiej samotności? 


Baron Wentry podniósł obie 
dłonie i powiedział: 


— Kto — staruszku? 
możesz zapomnieć? 


Czy 


— Nie, jaśnie panie. sle... 


— Bądź cicho! Jeśli twoja 
pamięć wygasła, to jednak ja 
pamiętam doskonale. Wiem, 
że shańbił on nazwisko Wen- 
try! Mój szlachetny syn, Adrjan 
zeszedł z tem przekonaniem do 
grobu, a starość moja stała się 
przez to samotna. 


— Ale, — zaczął stary upor 
czywie. — Dowody, dowody. 
jaśnie panie! 


D. c m. 


Dźwiękowe Grand-Kino 


Dziś i dni nastepnych ! 


Dawno niewidziany, a przez płeć piękną oczekiwany 
IWAN PETROWICZ w filmie dźwiękowym p. t, 


pojcń 


Nec U 


Dramat donżuana, 


który po raz pierwszy poznał 


miłość. — W rolach głównych: 


IWAN PETROWICZ 


Agnes hr. Esterhazy i Brita Appelgreen. 
Nadyrogram: Wesoły Golibroda rywal Fleischera, 


Początek przedstawień o godz. 4 pp., ost. 10.15, w sob, niedz. 
i święta o g. 12 w pol, ost. 10.15. 


Ceny miejsce normalne, na porankach zniżone. 
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Wiadomo bei 
Nie jeść jablek 
kaliiornijskich 


Państwowy zaklad badania żyw- 


mości poczynił ostatnio bardzo cie- 
kawe odkrycie, Okazało się mia- 
nowicie, że jabłka kalifornijskie, 
sprzedawane w dużej ilości na te- 
renie calej Polski posiadają w skór 
ce silnie działającą truciznę — 
arsen. 

Wskutek szerzącej się w Sta- 
nach Zjednoczonych Ameryki Pół- 
nocnej plagi szkodników zwierzę- 
cych i roślinnych, niszczących drze 
wa į owoce, hodowcy stosują środ- 
ki zapobiegawcze, zawierające ar- 
sen, Skórka owoców tak silnie 
przesiąknęła substancją trującą, że 
jabika te szkodliwe są dla zdrowia 
nawet w tym wypadku, gdy spoży- 
wane Są Po uprzedniem  wytarciu 
lub nawet umyciu. 

W związku z odkryciem zakładu 
państwowego badania środków 
żywności departament służby zdro 
wia M. S. W. postanowił nie do- 
puszczać jabłek amerykańskich 
(kalifornijskich) na rynek polski. 


Od 31 stycznia 


4-dniowe ferje 
w szkołach 


W związku z zakończeniem 
półrocza szkolnego w roku 
szkolnym 1930-31 z dniem 31 
b. m, rozpoczną się kilkudnio- 
we ferje we wszystkich szko- 
fach okręgu łódzkiego. 

Ferje rozpoczną się w dniu 
31 b. m., w sobotę i trwać będą 
do 3 lutego włącznie. Dniem 
rozpoczęcia nauki po ferjach 
będzie wtorek, 4 lutego. (a) 


Kursa dydaktyczne 


dla nauczycieli łódzkich |dno ustalić, | 


*Kuratorjum okręgu szkolnego 
przy wspóhidziale magistratu m 
Łodzi organizuje kurs dydaktycz- 
no - pedagogiczny dla nauczycieli 
szkół dokształcających _ zawodo- 
wych m. Łodzi, nie posiadający:h 
wykształcenia pedagogicznego. 

Praca na kursie odbywać się 
będzie 2 razy w tygodniu w godzi- 
nach wieczorowych. 

Kurs rczpocznie się w piątek o 
godz. 18,30 w lokalu miejskiej 
szkoły handlowej w Łodzi. 


Nocne dyżury apfek 


Dziś w nocy dyżurują następu- 
jące apteki: A. Dancerowej (Zgier- 
ska 57), W. Groszkowskiego (11 


Listopada 17); Suke. S. Gorfeina | kartotek dla celów 


(Piłsudskiego 54); S. Bartoszew- 
skiego (Piotrkowska 164); R. Rem 


bielińskiego (Andrzeja 26); A. Szy- |żary finansowe. 


mańskiego (Przędzalniana 75). 


DŹWIĘKOWY A 
IMO-TELTR i 


W rolach 
głównych 


Dziś i dni następnych! 
Wytwórnia Metro Goldwyn-Mayer 


Pierwszy dźwiękowiec króla reżyserów 
Cecil B. de Mille'a 


DYNAMIT 


Potężny dramat ludzkich namiętności, rozgrywający 
się w środowiskach przepychu i w kopalniach węgla. 


CONRAD NAGEL I KAY JOHNSON 


Pocz. o g. 3.30 pp., w sobotę i niedzielę o godz. 11 
przed południem. 
Ceny miejsc na pierwsze seanse od 1.— zł. 
Passe-partouts i bilety ulgowe bezwzględnie nieważne 


Bolączki finansowe 


Łodzi 


Samorząd będzie musiał przejąć kilka kosztownych funkcji 


od władz państwowych 


Samorządy polskie przecho-|kazały, że koszt sporządzenia 
dzą od kilku już lat okres clak hinarana ankicty i zapisu 
kich zmagań z trudnościami do ksiąg rejestracyjnych w Ło. 
natury finansowej, które odbi- |dzi wyniesie minimum 400 ty- 
jają się — siłą rzeczy — fatal- Sięcy złotych, (Warszawa obli- 
nie na gospodarce miast. Z każ cza na 750 tys. zł.) Należy przy 
{dym dniem coraz więcej przy- |tem pamiętać o tem, że koszt 
|bywa gminom miejskim trosk |prowadzenia tych ksiag o"cią- 
i coraz większe są potrzeby ża miasto rocznie sumą 100 — 
mieszkańców. Pomimo to jed-|150 tys. zł. Kiedy samorząd 
nak rząd, miast złagodzić ka łódzki przejął od władz 
tastrofalne skutki kryzysu  fi- stwowych biuro adresowe, wła czania mieszkań nauczycielom 
„nansowego samorządów, obar-|dze zapewniły miasto, że z ty-|szkół powszechnych. Gdyby na 
„cza je bezustannie nowymi cię-- 
|żarami, nie podajac źródeł po- 
krycia zwiększonych wydatków 
W ubiegłym miesiącu ukaza- 
ły się trzy rozporządzenia, na- 
kładające na samorząd nowe, 
dość znaczne obowiązki. 
Pierwsze z tych rozporzą- | 
dzeń w sprawie zmiany niekłó- 
rych postanowień rozporządze- 
nia prezydenta Rzplitej o poli 
cji państwowej, nakłada na sa 
ntorząd obowiązek  dostarcze- 
nia na żądanie władz admini- 
stracyjnvch, lokali, potrzeb- 
nych na pomieszczenie ko- 
szar, posterunków, biur policyj 
nych | mieszkań prywatnych 
| dla olicerów i nieskoszarowa- 
nyeh szeregowych policji, Wy- 
sokość opłat ustalić ma za te 
pomieszczenia ministerstwo 
spraw wewnętrznych. | 
Sprawa przesądzona defini- 
tywnie w rozporządzeniu pre- 
zydenta państwa, nakładą na 
miasta ciężar, którego obecnie, | 
wobec braku odnośnego rozpo- | 
rzedzenia wyłrorawvc7e”"0, usta- 
lającego wysokość opłat, tru- 


tułu prowadzenia tego biura, 
samorząd nie poniesie żadnych 
wydatków, 

Traeciem rozporządzeniem, 
nakladającem na gminę miej- 
ską poważne ciężary finanso- 
we, jest zmiana ustawy o za- 
kładaniu i utrzymywaniu pu- 
blicznych szkół powszechnych, 
która obarcza samorząd obo- 
pań- |wiązkiem bezpłatnego dostar- 


Rozmaite przyjemności zimy 


Niemniej jednak można wy- 
wnioskować, że obowiązki wy: 
nikające dla miast z tego ty- 
tulu będą dosyć poważne, gdy- 
by nawet trzeba było, podobnie 
jak za kwaterunki wojskowe, 
pokrywać jedną czwartą kosz- 
tów kwater. W Łodzi jest oko- 
ło 900 nieskoszarowanych po- 
licjantów i około 50 oficerów 
policji. Jeszcze więcej trudno- 
ści nastręczy władzom miej- 
skim obowiązek dostarczania 


Dancing popołudniowy wśród palm w słońcu zimowem 
Florydzie (St. Zjednoczone), 


321.540 bezrobotnych 


zarejestrowanych w całej Polsce 


Według stanu z dnia 10-go | metalowców 24.326, pracowni- 
stycznia b. r. (sprawozdanie z|ków uinysłowych 21.975 W 
tygodnia od 3 do 10 b. m.) o-| poszczególnych większych o0- 
gólna liczba bezrobotnych w |!śroadkach bezrobocie w dn. 10 


. Š f Polsce wynosiła 321.54U osób, |b. m, przedsławia'o się naste- 
żeczy pcz ae: Ruge 4 czego zasiłki ustawowe  po-|pująco: woj, śląskie - - »3.562, 
iranien GR zedzociej 1-54 bicralo 101.336 bezrobotnych. |Łódź — 41.452, Warszawa — 
SO RR waskiczoych w porównaniu z tygodniem po 17,748, Sosnowiec — 17.172, 
— s neklontach Ą księgach przednim bezrobocie wzrosło o | lzęstochowa — 12.326, Poznań 

18.392 osoby, Największe bez- | — 14.133, Kraków — 10.820, 


ludności, przewiduje prowa- 
dzenie przez miasto rejestrów i 
ewidencji 
ludności. Naklada to również 
na miasto nowe, znaczne cię- 


robocie panuje w zawodach Bydgoszcz — 10.482 i 
uiewykwalifikowanych Liczba częściowo bezrobotnych 
164.985 osób, następnie wśród |na dzień 10 b. m. wynosiła 
robotników budowlanych — 120.941 osób, w tem: 1 dz'eń 
85.248, włókienników 32.862, | — 4350 osób, 2 dni — 7.221, 


Prowizoryczne obliczenia wy > e zę > ŁEZ 


k | DAANA OSET KURA WETTAŁ CZy 

 Onegdaj zmarł w naszem mieś- | 
cie znany obywatel i przemysło- 
| 


t d. 


| 
| 


r, 2% at 


-szy Dźwi 
wiec b. p. Hajman  Dobranicki, 
współwłaściciel firmy „Bracia Do- 
braniccy, 

Zmariy, dzięki swym nieposroli- 
tym cechom charakteru, cieszył 
się wielkiej Poważaniem w szero- 
kich sterach obywatelskich i prze- 
mysłowych. 

Cześć Jego pamięci! 


——-| 


„UFA”. 


Droga 


Dodatkowa komisja 
poborowa 


W dniu 28 b. m. przy P. K. U. 
Łódź — miasto (Al. Kościuszki 21) 
urzedować będzie dodatkowa ko- 
misja poborowa dla poborowych 
rocznika 1908 i starszych, niema- 
jących uregulowanego stosunku 
do służby wojskowej i niestawają- 
cych dotychczas przed komisją. 

W dniu omawianym stawić sie 
winni przed komisię poborowi, za- 
mieszkali na terenie miasta Łodzi. 


i Początek seansów: 6, 8 i 


Kodi Ki ao-Teat 
z OPLENDID?” 


Dziś i dni następnych! 
Czarująca, dźwiękowa operetka filmowa wytw. 


Reżyserji Eryka Pommera pt. 


W rolach głównych: 
Urocze zjawisko ekranu, rozkoszna 


Liliana Harvey 
oraz OLGA CZECHOWA 


© Aparatura dźwiękowa Western Electric. 


uczyciel nie przyjął  zaofiaro: 
wanego mu mieszkania w bu- 
dynku  nieprzeznaczonym na 
cele szkolne, miasto musi wy- 
placić mu dodatek mieszkanio- 
wy, w wysokości dodatków, ja 
jkie pobierają urzędnicy pań- 
stwowi. Ostatnie rozporządze- 
nie przewiduje m. in. sposób 
ściągania od gmin miejskich 
sum, jakie państwo ewentual- 
nie z tego tytułu wyłoży, na 
wypadek, gdyby samorząd nie 
spełnił przepisów rozporządze- 
nia, Skarb państwa potrąca by 
odpowiednie z tego tytułu su- 
my z kwot, jakie należą się mia 
stu tytułem udzialu w podat 
|kach państwowych. 
| Jak więc wynika z brzmienia 
(mozporządzenia sprowadza się 
| ono do przerzucenia obowiąz- 
ku placenia dodatku państwo- 
wego na samorządy. 

Wszystkie te trzy rozporzą- 
dzenia, wydane wbrew ustawie 
|o tymczasawem uregulowaniu 
„finansów komunalnych — bez 
| zapewnienia miastom dosta- 
'tecznych dochodów na pokry- 
cie wydatków spowodować mu 
szą, zdaniem kierowników sa- 
morządu dalszą dezorganizac ję 
gospodarki finansowej miasta 
i ograniczenie jego działalności 
w dziedzinach, podlegających 
kompetencji władz miasta. 

W wydanych ostatnio rozpo 
rządzeniach, nakładających no 
we ciężary na gminy miejskie, 
nie można dopatrzeć się inne- 
go celu, jak dążenia do przenie 
sienia wydatków dotychczas po 
|krywanych z funduszów pań- 
stwowych na samorządy, bo- 
rykające się i tak z wielkiemi 
trudnościami finansowemi. Ta- 
ka taktyka. nie może dać pozy 
tywnych rezultatów; przeciw- 
nie może wl:ascić gminę miej- 
ską w otcec'nań nowych trosk 
finansowych. 

SŁ Gel, 


Uroczystość u iro- 
gistów 

Dnia 24 stycznia r. b. o godz. ê 
wieczorem w lokalu stowarzyszenia 
właścicieli składów aptecznych, 
ul. Piotrkowska 60. odbędzie się 
uroczystość wręczenia dyplomów 
absolwentom 3-klasowej koeduka 
cyjnej szkoly dla drogistów stowa- 
|rzyszenia wlaścicieli składów apte 
|eznych województwa łódzkiego w 
| Łodzi. 


PREY 
4 444 


w 


Łodzi 


10. 


23.1.— „GŁOS PORANNY'— 1931 


Po długich i ciężkich cierpieniach rozstał się z tym światem 


B. P. 


| Haiman Dobranicki 


- obywatel i przemysłowiec 
przeżywszy laí 59. 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi dziś, w piątek, dn. 23 stycznia 1931 r. 
o godzinie 12-ej w południe z domu przedpogrzebowego, o czem zawiadamia pozostała 


w głębokim smutku 
Rodzina. 


Uprasza się o nieskładanie wizyt kondolencyjnych. 


CWE | 
donna M 


A «dal R EA Z < > 


Madame REBOTIER mère, Madame Veuve Georges REECTIER, Mcnsieur Léon REBCTIER et toute 


la famille REBOTIER, tres touchés des nombreuses marques de sympathie qu'ils ont reçus a la suite 
du dóces de 


Monsieur GEORGES REBOTIER, 


Directeur Commercial de l'Union Textile, 


adressent leurs très sincères remerciements aux personnes qui ont assisté aux funérailles ou qui, 
empêchées, ont exprimé leurs sentiments de condolóances. 


PODZIĘKOWANIE. 
Wszystkim tym, którzy oddali ostatnią posługę zwłokom nieodżałowanego Naszego 


| $$ p. 
GEORGES'A REBOTIER 


Dyrektora „Union Textile“ 
Jak również tym, którzy dali nam tak liczne dowody współczucia, składają z głębi serca płynące 


„Bóg Zapłać" Matka, Wdowa, Rodzina i Sp. Akc. „Union Textile", 


s , z Y- ark 
$ f : 3 


EA At e e -ie 1 0 SE 


Awantury w sądzie 


komuniści na ławie oskarżonych 


W niedzielę, dnia 25 stycznia r. b. o godz. 12 w południe 
w rocznicę śmierci 


b. p. HELENY WITOLDOWEJ KRÓL 


edbędsie się nabożeństwo żałobne w synagodze „Bykur Cho- 
lim* przy Placu Wolności Nr. 10, na które krewnych, przyja- 
ciół i znajomych zapraszają i 


Młodociani 


W dniu wczorajszym na ła- 
wie oskarżonych w sądzie okrę 
gowym w Łodzi zasiedli trzej 
młodociani komuniści, a mia- 
nowicie 17-letni Abram Skór- 
mik, 18-letni Mordka Herszko- 
wicz i 19-lctnia Ruchla Bryk- 
man, oskarżeni © uprawianie 
roboty antyrządowej na tere- 
nie Łodzi. 

Akt oskarżenia zarzuca wy- 
mienionym, że — działając 
wspólnie dnia 7 września r. ub. 
o godz. 8 wiecz. przy zbiegu 
Franciszkańskiej i Brzezińskiej 
wywiesili na płocie plakat pro- 
pagandowy, wzywający robot- 
ników do czynnego wystąpie- 
nia przeciwko obecnemu u- 
strojowi. „„Dekoratorów* zau- 
ważył przy omawianej czynno- 
ści wywiadowca wydziału śled 
czego, który — przy pomocy 


trzymali od nieznanego osob- 
nika, 

Zbadani funkcjonarjusze po- 
licji politycznej zeznali zgod- 
nie z aktem oskarżenia, 

Sąd po wysłuchaniu stron 
wydał wyrok, mocą którego 
wszyscy wymienieni skazani zo 
stali na karę 6 miesięcy wię- 
zienia każdy. 

Po odczytaniu wyroku z ław 
oskarżonych zaczęto rzucać o- 
krzyki, podchwycone przez je- 
PEETA SIR 


dną z kobiet, obecnych wśród | | 


widzów na Sali. Krzyczącą za- | 
trzymano. Okazało się, iż jesti 
to siostra oskarżonego, Ita | 
Herszkowicz, którą sąd, korzy- 
stając z przysługującego mu 
prawa, ukarał za zakłócenie 


spokoju na rozprawie 24-go- 
dzinnym aresztem. 
Awanturujących się skaza- 


nych wyprowadzono z Sali i o- 


kisia do więzienia (a) 


OTIIA EN EE ZPN” 


One, o G ESS 
Karambol dwuch autobusów 


Znowu siedmiu pasażerów poranionych 


Wczoraj na szosie między 
Poddębicami a Łęczycą miała 
maag Xkatastdofa autobuso- 


Iwa. 


Z Turku do Łodzi zdaża] au- 


posterunkowych zatrzymał ca- | topus, prowadzony przez szo- 


łą trójkę. 


fera Śmietańskiego. Gdy auto- 


Przeprowadzona rewizja oso- | bus znalazł się na 3-im kilome 
bista dała również obciażające | trze od Poddębice, od strony Łę- 
wyniki, bowiem przy Skórniku ¡czycy nadjechał autobus, rów- 


znaleziono plakat, identyczny 
z wywieszonym na płocie, a 
u pozostałych znaleziono „,plu- 
skiewki* i odezwy. 


Na przewodzie sądowym ©- 
skarżeni do winy nie przyznali 


nież wypełniony pasażerami. 
i Śmietański usiłował  zjechdć 
na brzeg szosy, jednak wsku- 
tek oślizgłej nawierzchni samo- 
chód stoczył się w rów. 


l i do v I Obsłura przejeżdżającego au- |częściowemu zniszczeniu. (a) 
sie. wyjaśniając, iż plakat o0-|tobusu, oraz jego pasażerowie. 


pospieszyli z pomocą ofiarom 
katastrofy. 


Z pośród siedmiu pasażerów 
którzy znajdowali się w auto- 


Co się dzieje w Tomaszowie? 


POGRZEB DR. AUERBACHA. 

W dniu wczorajszym odbyła się 
eksportacja zwlok tragicznie zmar- 
łego naczelnego lekarza kasy cho- 
rych, dr. Cezarego Auerbacha. 

Wzięłą w niej udział rodzina 
zmarłego, siostry, żona, dzieci oraz 
delegacja lekarzy. 

W związku z samobójstwem dr. 
Auerbacha dzisiaj ma zjechać do 
Tomaszowa komisja ministerjalna, 
skierowana do tomaszowskiej kasy 
chorych przez min. pracy i opieki 
społecznej. 

MAGISTRAT BEZ MEBLI? 
W dniu wczorajszym odbyć się 


Zerząd Łódzk. Tow. „Bykur Cholim* 
i Komitet „Uzdrowiska 


miała druga już z kolei licytacją 
magistratu tomaszowskiego przez 
kasę chorych Tomaszowa, Licyta- 
cja ta nie doszła do skutku, a 
kasą chorych zapowiedziała, że 
przy następnej licytacji zabrane 
zostaną opieczętowane rzeczy ma- 
gistratu — do składów kasy cho- 
rych. 


Jak się dowiadujemy, w ostat- 
niej chwili magistrat wszystkie 
swoje długi uregulował, wobec cze- 
go o żadnej licytacji nie może być 
już mowy. 


busie, poważniejszych obrażeń 
doznała Augustyna Just, za- 
mieszkała w Łodzi (Przędzal- 
niana 95), zaś pozostali pasa- 
żerowie odnieśli dkaleczenia. 


Poszkędowanym udzielono 
na miejscu pierwszej pomocy, 
poczem Augustynę Just prze- 
wieziono do Łodzi i umieszczo- 
no w szpitalu św, Józefa. 

Autobus Śmietańskiego uległ 


Nagły zgon 


przed domem przy ulicy Piotrkowskiej 98 


Wczoraj o godzinie 3 m. 15,byciem lekarza nieznan” nike- 
po południu na uf. Piotrkow-|mu przechodzień zmarł. Przy- 
skiej przed domem nr. 96 za-|była policja ustaliła, że zmar- 
słabł nagle jakiś przechodzień. |łym jest Jakób Feldman, zam. 
Niezwłocznie wniesiono go do|przy ul. Nowo - Cegielnianej 
bramy gmachu Banku Handlo- |nr. 24. Jednocześnie lekarz po- 
wo - Przemysłowego w Łodzi  gotowia stwierdził, że nagły 
oraz wezwano pogotowie ra-|zgon nastąpił wskutek ataku 
tunkowe. Jednak przed prizy- | serca. 


231. — GŁOS 


PORANNY — 15531 


Nr. 23 


Nowy stałuł emerytalny Łodzie, noi" 


kryje w sobie niebezpieczeństwo dla finansów naszego miasta 


Jak wiadomo łódzka rada 
miejska uchwaliła ostatnio zno 
welizowany statut emerytalny 
i to dwukrotnie,  przyczem w 
sprawie tej ingerował urząd wo 
jewódzki a estateczną decyzję 
poweźmie dopiero minister- 
stwa. 

Pierwszy uchwalony statut 
urząd wojewódzki odrzucił ze 
względów formalnych, miano- 
wicie dlatego, że w głosowaniu 
nad nim w radzie miejskiej bra 
li udział członkowie magistra- 
tu, a więc osoby zainteresowa- 
ne. Wobec tego rada miejska 
uchwaliła nowy statut, z drob- 
nemi zmianami, głosując nad 
nim już bez członków magi- 
stratn. | 

I ten statut został zawieszony 
przez urząd wojewódzki, który 
wysunął tym razem zarzuty me 
ryłoryczne, dopatrując się w 
nim krzywdy dla finansów mia 
sta. Magistrat kwestjonuje pra- 
wo wkroczenia urzędu woje- 
wódzkiego w tym wypadku i 
złożył rekurs do ministerstwa, 


które ostatecznie sprawę roz 
strzyznie, 
Warto się zastanowić, na 


czem polegają inowacje nowe- 
go statutu emerytalnego i co 
ma mu do zarzucenia urząd wo 
jewódzki. Statut nie wprowa- 
dza nic nowego w sytuacji u- 
rzędników etatowych, stabilizo 
wanych, w porównaniu z po- 
przedniem zaopatrzeniem eme- 
rytalnem. Natomiast zasadni- 
szą inowacją jest, że statut gło- 
si, iż prawo do emerytury zy- 
skujć się z chwilą upływu 10 
lat służby zaliczonej... Otóż 
i punkt ciężkości nowego sta- 
tutu Zalicza lata służby u- 
chwała rady miejskiej, a nie 
jest przytem skrępowana jstot 
nemi latami służby w samorzą- 
dzie, lecz jak głosi statut na 
innem miejscu, ma prawo zali- 


czać wszęlką służbę, a nawet, 


prace nolityczno - społeczną. 
Ten przepis wydaje się istot- 
nie niesłuszny, szczególnie, że 
do emerytury otrzymują pra- 
wo także członkowie magistra- 


I ska, zmienia się i magistrat i 
po każdej takiej kadencji mia- 
sło nasze zostanie obarczone 
szeregiem osób o pełnej, wy: 
służonej emeryturze, która zre- 
sztą, jak ło statut przewiduje, 
może być przyznana w wyż- 
szych stawkach, niż to przewi- 
dziano. Niebezpieczeństwo tła- 
kie dla finansów naszego mia- 
|sta, które i tak ponosi ogromne 


ciężary ze względu na Sspecy- 
ficznie _ robotniczy charakter, 
jest oczywiste i bardzo grożne. 
W niedługim czasie rubryka 
wypłacanych emerytur może 
'niepomiernie wzrosnąć, wpły- 
wając hamująco na zaspokoje- 
nie całego szeregu najpierw- 
szych potrzeb miasta. 

Nikt nie będzie kwestjonował 
że praca polityczno - społecz- 


Żonie, Dzieciom i Rodzinie. 
| ś. f p. 


Cezarego Ruerbacha 


wyrażają serdeczne współczucie 


LEKARZE 


powiatowej Kasy Chorych 


w Tomaszowie-Mazowieockim 


na jest zasługą, ale nie przy- 
puszczamy, aby ktokolwiek 
mógł się zgodzić z zasadą, iż 
za tę pracę winno płacić... mia- 
sto i to ludziom, zresztą zasłu- 
żonym, z tej partji, która przy- 
padkowo uzyska większość w 
radzie miejskiej. Jeśli zasada 
ła weszłaby w życie, to być 
może doszlibyśmy do tego, ŻE 
w sprzyjających okoliczno- 
ściach rada miejska przyznała- 
by pełne uposażenie emerytal- 
ne swemu członkowi, który 
przez 30 lat... nosił baldachim 
na uroczystościach kościelnych 

Tak więc moment ten w no- 
wym statucie emerytalnym kry 
je w sobie duże niebezpieczeń- 
stwo i należy się nad nim — 
póki jeszcze czas — dobrze za 
stanowić. 


Teatr miejski 


Dziś 8.30 „Tragedja Fio- 


Jutro 400 „Tragedja Flor.. 
rencka“ 


i „Raz, dwa, trzy“ 


8.30 „Ukochana 
nieprzyjaciółka” 


K. Junosza - Stępowski wystąpi 
już tylko 3 razy, a to: dziś wiecz. 
oraz w zobotę i niedzielą o 4 kre- 


ując popisowe role w „Tragedji 
florenckiej“ i w  talagierowem 
„Raz, dwa. trzy”, 


W sobotę premjera komedji An- 
tolne'a „Ukochana nieprzyjaciół 
ka", 


TEATR KAMERALNY 
Dziś wiecz. oraz w sobotę i nie- 
dziele o 5 trzy ostatnie powtórze- 
nia „Dobrej wróżki“. 
W sobotę premjera 


komedji 
Conners'a „Roxy“, 


Sala „Mannteufe!* Zcenodnia (r 


Ż k u 
"Kameralny „NOWI ARARAT 


Kameralny 
Dziś, 2 przedst. o g. 7.45 i 9.45 


„Kółko się kreci” 


TEATR POPULARNY 


tu, pochodzący z wyboru ludno | Dziś, w sobotę i niedzicię dwu- 
ści. Proszę sobie wyobrazić, że | krotnie ostatnie powtórzenia peł. 


jakiś obywatel, wybrany do ra- 
dy miejskiej, zostaje ławnikiem 
magistratu, pracuje na tem sta 
poawisku dwa, czy trzy lała i ra 
da miejska przyznaje mu wy- 
sługę lat za pracę w partji po- 
litycznej, przez ca obywatel ten 


uzyskać może pelne zaopatrze | 


nie emerytalne, choć w służbie 
miasta pracował bardzo nie- 
dlugo i to w charakterze męża 
taufania partji. 

Z drugiej strony należy pa- 
mietać, że do magistratu dele- 
guie swych członków partja, 
która w danej radzie miejskiej 
uzyskała większość, a taka ra- 
da miejska napewno nie odmó- 
mi swemu zaufanemu cztonko- 
wi zaliczenia do Jat służby cza- 
su, przepracowanego w tej czy 
innej partji. 

I cóż się stać może? Oto co 
pare lat zmienia się rada miej- 


nej werwy i humoru krotochwili 
„Pod zarządem przymusowym*. 


TEATR W SALI GEYERA, 
‘Jutro, o godz. 8.15 wiecz. i w 
niedzielę o godz. 4,15 i 8,15 wiecz. 
| powtórzoną zostanie w 6 akt. z ilu- 
|stracją muzyczną Gabryeli Zapol- 
skiej „Kaśka Karjatyda", 


WIECZÓR KADEN MAS JODJANĄ 

Europę fascynuje książę jawaj. 
ski Kaden Mas Jodiana, członek 
rodziny królewskiej, który na sce- 
nach najwiekszych stolic uknznje 
swoiście pojęte tańce orjentalne o 
wysokich walorach, 

W nponiedziałok a godz. 8,30 w. 
wystąpi w Łodzi w sali filharmo- 
nji. Program zapowiada tańce: wo- 
jjenne, w maskach. kap!ańskie, ry- 
|tnalne, mistyczne. legendarne oraz 
inscenizacje z eposu  induskiego: 
„Bhogawat-City, Mahabharaty i Ra 
majany, 

Ilustracja mnzyczna na specjal- 
nych jawajskich instrumentach 
ozy współudziału pani Kaden 
| Ayon Jodjanaa 


TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


Z estrady koncertowej 


Rec:fal skrzypcowy 


„Słyszałem ją .aueść lat temu z 
estrady tow. mił. muzyki. Wówczas 
Bronisława Rotsztatówna, dziecko 
Łodzi, ujawniła  niepowszedni ta- 
lent i duże walory w grze swojej, 
które były dobrym zadatkiem na 
realizacje przyszłości — i nie za- 
wiodłą nas w oczekiwaniach. Po- 
byt w centrum muzycznem wydal 
rieobcjętne korzyści, dziś bowiem 
gra młodej artystki zajmuje poważ 
nie, niema w niej  dyletantyzmu, 
pogiębiła się w zakresie duchowe- 
go wyrazu, a przy dalszej pracy 
znajdzie się niewątpliwie to dociąg 
nięcie wykonywanych utworów do 
właściwej ekspresji, przekonywn- 
łącej bezrośrednio słuchacza I zmu 
szające go do bezwzględnej ule- 
głości 1 poddania się. Tym razem 
styszeliśmy skrzypaczkę w warun- 
kach, coprawda, niefortunnych: w 
nieakustycznej i zimnej sali towa- 
rzystwa „Hazomir* i wciąż jeszcze 
na tym samym kiepskim instromen 
cie o brzmieniu ostrem 1  pustem. 
|A że p. Rotsztatówna mimo to zdo- 
fała rozgrzać audytorium, to już 
zasługa jej talentu. Intrepretacja 


SUKCES KASOWY TEATRU 
„DOBRY WIECZÓR* 

W . Dobrym Wieczorze* huczno 
i gwarno: Rozognione twarze, me- 
milknąca kaskada  frenetycznych 
barw i oklasków, huragany żywio- 
owego śmiechu i codziennie Wwy- 
przedana widownia oto najlepsze 
dowody, łe  szampańską kar- 
nawalowa rewja p. n. „Wiwat 
Zakopare stała się ewenementem 
dnia, przebnjcm sezonu rewjowe- 
go w Łodzi i wreszcie złotym gwoż 
dziem kasy teatru „Dobry Wis- 
CzŁÓT*. 

Wszystkie numery czy to poli- 
tyczna „Witosjada”*, czy ekscen- 
tryczny numer — Patkowski « 
girls, czy wreszcie fascynujące 
tango w interpretacji Ireny Różyń 
skiej przyjmowane są z entuzja- 
zmem przez publiczność. Rewja 
„Wiwat Załeopane* grana będzie 
włącznie do niedzieli. 


WIECZÓR TANECZNY 
W „OAZIE% 
Dla zasilenia swych funduszów 
„Bratnia Pomoc'* przy konserwa- 
torium muzycznem H. Kijeńskiej 


—>)>mo ZZ ZN 
Nz Z ZE Z 


üy“ wod protektoratem dyrektoro- 


Bronisławy Rotsztatówny 


wszystkich utworów szczyciła się 
dużem opanowaniem instrumentu i 
precyzyjnością ornamentyki skrzyp 
cowej. Oczywiście, artystka dozna- 
ła serdecznego Przyjęcia I musiała 
słę okupić naddatkami, Usłyszeliś- 
my Kaprys Paganiniego w ukta- 
dzie Szymanowskiego, właściwie 
więcej Szymanowskiego, który 
zwalcza opór doktryny estetycznej, 
wyłaniając z podświadomych sta- 
nów twórczości pierwiastki najbar- 
dziej nieuchwytne. Krystalizuije je 
ona w łormie, posiadającej wibra- 
cję uczuciową, do łakiej zdolne są 
wylątkowo bogato uposażone na- 
tury artystyczne. Czy Paganini 
zgodziłby się na takie „kaprysy“, 
prawdopodobnie „nie Jest to zre- 
sztą rzecz obojętna. 

Koncertantka dała nam jeszcze 
możność poznać „Burleskę* przed- 
wcześnie zmarłego skrzypka, Ada- 
ma Andrzełowskiego. Utwór mieni 
się bogatą inwencyjnością i zasłu- 
guje na wcielenie go do progra- 
mów koncertowej literatury skrzyp 
cowej. 

F. Halpern. 


stwa Dobkiewiczów w dnin 24 sty- 
cznia r. b. w salach „Oazy“ przy 
ul. Narutowicza 20. 

Całkowity dochód przeznaczony 
jest na opłacanie wpisów za nie- 
zamożnych uczniów  Kkonserwato- 
rjum, 

Dotychczasowe doroczne bale 
„Bratniej Pomocy“ zawsze cieszy- 
ly się wielkiem powodzeniem, nie 
wątpimy przeto, że į tegoroczny 
„Wieczór Taneczny* spotka się 
ze Szczerem uznaniem najszerszych 
warstw inteligencji Łodzi. 

Wejście na „Wieczór Taneczny“ 
tylko za zaproszeniami. Początek o 
godz. 22-ej. 


OSTATNI KONCFRT CH. GRO- 
BER, 

W nadchodzącą niedzielę odbę- 
dzie się w sali filharmonji ostatni 
koncert znakomitej artystki teatru 
„Habima* Ch. Grober, 

Artystka przedstawi się obecnie 
łódzkiej publiczności w dwuch jed- 
noaktówkach dramatycznych ży- 
dowskiego pisarza 1. L. Peretza: 
Po pogrzebie“ į „Wyrzut”. 

Publiczność z _ zaciekawienieni 


w silnych rolach dramatycznych. 


w Łodzi urządza „Wieczór Tanecz | oczekuje nowego zjawienła się jej | mnie piel 


„Krzyżem Niepodlegf>ści* o% 
znaczeni zostali między innymi ło- 
dzianie: kpt. Lutomski Wacław, 
szef bezpieczeństwa woj. łódzkie- 
go mir. Orlot - Leroch, Rudolf z 
10 p. a. p., ppik, Zawiślak Józef, 
b. d-ca 28 p. p, ppłk, Swarzeński 
Jan, ppłk, Szafran Jarosław b. szef 
sztabu 0. K. — Łódź, 


Zżycia akademickiego 


Bale akademickie,  urządzane 
staraniem samopo'nocy bratniej 
studentów wolnej wszecnicy łódz- 
kiej mają już swoją ustaloną tra» 
dycję. To też zapowiedziany na 
dzień 1 lutego b. r. wielki bał aka» 
demicki w salach WWP. w Łodzi 
przy ul. Targowej 24 niewątpliwie 
ściągnie inteligencję łódzką, która 
spędzi w atmosferze _beztroskiej 
wesołości 1 wyszukanego humoru 
akademickiego noc, urozmaiconą 
atrakcjami i niespodziankami, przy 
gotowanemi przez łódzką braó 2- 
kademicką. 


PRECZ Z TROSKAMI 

Jvtrzejszej nocy spotka się 
zatem cała kulturalna Łódź na re- 
prezentacyjnym balu maskowym 
„Uzdrowiska“ w salach filharmo- 
nji. Noc niefrasobliwie spędzona 
w atmosferze wesołości i zabawy 
pozwoli łodzianom zapomnieć 6 
troskach i zmartwieniach dnia po- 
wszedniego. Punktem kulninacyj- 
nym zabawy będą atrakcje, kon- 
kursy taneczne, koło szczęścia itp 


Nie ulega wątpliwości, że maską 
rada jutrzejsza pozostawi na jej 
uczestnikach miłe wspomnienie i 
niezatarte wrażenie. 


Na łódzkich ekranach 


Teatrświetiny„Przedwio- 
śnie“ „Bitwa nadSommą* 


W kategorjj wrażeń _wzroko- 
wych, bitwa pod Sommą wygląda 
jak szereg obrazów dokumental- 
nych: życie w okopach niemieckich 
i angielskich, wymarsz na pozycje, 
praca wywiadowcza w powietfzu, 
działalność artylerii różnych Kali. 
brów, ogień huraganowy, atak na 
bagnety, obrona, kontratak, widok 
okopów usłanych trupami, atak 
gazowy, pierwsze ukazanie zię 
czołgów angielskich, wreszcie — 
rozmiękłe błoto, w ktirem tong 
żywi i martwi; słota jesienna kta- 
dzie kres potwornej rzezi: wad brze 
gami Sommy legło z obu stron 
przeszło milion ludzi. 


Tak wygląda dramat zbiorowy, 
zwany bitwą; składa się on z mi- 
ljona poszczególnych dramatów, 
bo każdy z ginących ma kogoś bli- 
skiego, który cierpi. Jest to film, 
który każdy musi obejrzeć. 


Ponadto doskonały film z Alice 
Day p. t. „Donżuanki*, 


ODCZYT HR, M. ŁUBIEŃSKIEGO, 

Dziś o godz, 8-ei wiecz w sali 
polskiej YMCA (Piotrkowska 89) 
wygłosi odczyt hr. M. Łubieński, 
radca ministerstwa spraw zagra- 
nicznych, na temat bozpicczeństwa 
i rozwoju państwa polskiego. 

Wstep na odczyt dla wszystkich 
bozpłatny. 


Trochę humoru 


. TEMU WOLNO... 
Dyrektor: — W tym miesiącu 
zgłasza się pan już trzeci raz po 
zaliczkę. 


Urzędnik: — Tak, panie dyrckta 
rze, żonie mojej potrzebne są baf- 
dzo pieniądze. 


Dyrektor: — Czy wolie zapy 

tać na co? 
Urzędnik: — Panu wolno — 
(Tits-Rita). 


„GŁOS PORANNY" 
ŁODŹ 
23 stycznia 1931 r. 


GŁOS SPORTOWY 


„GŁOS PORANNY” 
ŁODŹ 
23 stycznia 1931 r. 


Szermierka w Łodzi 


Kurs dla zaawansowanych. -- Świetne przygotowanie młodych szermierzy.-- 
=- Nasi insiruktorzy. -- Blędny 
sposób nauczania w klubach 
Wywiad „Głosu Porannego“ z trenerem p. Szombatellim 


Łódź przoduje pod wzgledem organizacyjnym. 


Dość poważną rolę odgrywała 
Łódź w sporcie szermierczym, stop 
niowo jednak znaczenie jej malało 
i dziś zepchnięci zostaliśmy na dru 
gi plan. Wiele przyczyn złożyło się 
ma to, wiele trudności piętrzyłg się 
przed nami, jednak wysiłki położo- 
ne w kierunku zaradzenia złemu 
nie poszły na marne. 

Dziś Szermierka nasza dźwiga 
się stopniowo. Indywidualnie nie 
osiągnęliśmy najwyższego pozio- 
mu, dokonaliśmy jednak wielkiej 
pracy wszerz, a nawet i wgjąb. 
Stworzyliśmy znaczny rezerwuar 
materjału ludzkiego, spopularyzo- 
waliśmy szermierkę, zdołaliśmy za 
interesować nig  najopieszalszych 
a obecnie przystępujemy da wznie 
sienia jej na odpowiednie wyżyty, 

Rozumię się, że sukces ten ma- 
my przedewszystkiem do zawdzię- 
czenia nieustannej pracy instrukto- 
rów na kursąch Ośrodka wychowa 
nia fizycznego, którzy niestrudze- 
nie szkolą młode pokolenie. Jed- 
nak Łódź nie chce zatrzymać się 
na pólmetku, pnie się wyżej, wy- 
żej pragnie postawić sport szer- 
mierczy u siebie, 

Oto z inicjatywy Okręgowego u- 
rzędu wych. fiz. zawitał do Łodzi 
trener naszych  najwybitniejszych 
kling p. Szombatelli, który zę cza- 
sie swego krótkotrwałego Pobytu 
w Łodzi ma za zadanie zaznajomić 
prowodyrów naszej szermierki z 
zawiłemi arkanami tego pięknego 
sportu. Korzystając z nadarzającej 
się niecodziennej okazji zwróciliś- 
my się do niego z prośbą o wypo- 
wiedzenie śwej opinji na temat 
tak aktualny, już choćby ze wzglę 
du na zbliżające eię mistrzostwa 
ezermiercze O. K. IV. 

Interlokutora naszego znajduje- | 
my przy jego warsztacie pracy. Sa ; 
ła gimnastyczna w === po- | 
wszechnej im. królowej Jadwigi | 
jest terenem jego działania. W sa- | 
li rojno i gwarno — to kurs żeński | 
odbywa swe ćwiczenia pod kierun- 
kiem instrulitorów. Zdala przebieg | 
lekcji obserwuje p, Szombatelli, | 
czyniąc od czasu do czasu uwagi i 
udzielając wskazówek, 

Szczęśliwym zbiegiem okolicz- | 
mości trafiamy na koniec wykładu. | 
Wyłaśniamy cel swego Przybycia | 
t anektujemy fechinistrzą na drogi | 
kwadrans. Rozmowa toczy się gład | 
ko, dzięki niezwykłej uprzejmości 
p. Szombatełli, który, całkowicie 
pochłonięty poruszoną Przez nas 
kwestją, wypowiada nam swoje 
zdanie. 

— W Lodzi przebywam już 6 
dni. Jak pan widzi tkwię tu w sali 
i śledzę sposób nauczania młodych 
adeptów sztuki szermierczej. Przy- 
byłem coprawda tylko dla bardziej 
saawansowanych, to znaczy dla in 
struktorów, poziom których pra- 
gne podnieść i którym wpajam no- 
we zasady nauczania. 

— Jakie wrażenie uczynili na 
panu nasi szermierze? 

— Widziałem już kilka grup i 
muszę stwierdzić z prawdziwą sa- 
tysfakcją, iż z tak doskonałym ma 
terjałem rzadko kiedy można się 
spotkać. Zarówno uczniowie jak i 
uczennice są świetnie zbudowani I 
wcale, wcale zaawansowani. Sły- 
szałem w Warszawie często powta 
rzane zdanie, że Łódź w porówna- 
niu z innemi okręgami, stol pod 
względem organizacyjnym najwy- 


żej, a dziś konstatuję x przyje- 
minością jak wiele prawdy mieści 
się w tej wersji. Pod dwoma więc 
względami Łódź wiedzie prym: or- 
ganizacyjnym i  pierwszorzędnym 
materjatem. 

— Czy warunki, w iakich roz- 
wija się u nas szermierka, Są od- 
Powiednie? — zapytujemy z Kolei. 

— Niestety. Tu są wielkie bra- 
ki. Przedewszystkiem Sala nieodpo 
wiednia. Wszędzie posadzki, win- 
no natomiast być linoleum, a, łak 
już zdolano mnie poinformować, 
nawet tak nieodpowiednie przytu- 
lisko jest tylko  prowizorycznem. 
Łódź winna się stanowczo zdobyć 
na odpowiednie stale lokum, 
gdyż jest ono pierwszym į nieo- 
dzownym czynnikiem do rozwoju 
sportu szermierczego. Jak daleko 
odstaliście za innem, wystarczy je- 
śli powiem, i; zagranicą w mia- 
stach tak wielkich jak Łódź są 
dwa, trzy kluby ezermiercze mzją- 
ce pierwszorzędne warunki rozwo- 
ju. 

— A jak znajduje pan naszych 
instruktorów? Przecież to nasi naj 
lepsi szermierze — zaznaczanty. 

— Materjał pierwSzorzędny, z 
którego wiele można wykrzesać, 


lecz stara to szkoła, już dziś zanie 
chana. Akcje ich są zbyt wolno wy 
konywane zarówno _defektywne 
jak i ofenzywne. Dziś pod tym 
względem poczyniono wielki krok 
naprzód. Szybkość wykonania za- 
mierzenia jest ściśle związana z 
sukcesem Ruch musi być piorunu 
jąco szybki lecz nie może tracić na 
miękkości. 

— Czy można to osiągnąć jedy- 
nie przez uprawianie samej tylko 
szermierki? 

— Wskazane jest również i upra 
wianie innych sportów — brzmi 
odpowiedź — jednak takich, które 
by właśnie tę koniecznie potrzeb- 
ną miękkość ruchu wyrabiały. A 
więc lekka atletyka, ta podstawa 
wszystkich sportów, z wyłącze- 
niem jednak rzutów, gry sportowe, 
piywanie. Koliluje natomiast z 
szermierką boks. 

Bezsprzecznie najlepszym łódz- 
kim szermierzem jest por. Kuźnic- 
ki. Jestem przekonany, że gdyby 
mógł przez dłuższy czas ćwiczyć 
pod moim kierunkiem w Warsza- 
wie zapewne zaliczony by został 
do ekipy olimpijskiej. 


— Krótko? Mogę zapewnić, iż 
Łódź absorbuje mi najwięcej cza- 
su, W programie mej działalności 
w Polsce mam ł wyjazdy instru- 
ktorskie dọ wszystkich D. O. K., 
jednak w żadnem dłużej nie pobę- 
dę nad trzy dni, a przecież Łodzi 
poświęcam ich cały dziesiątek. 
Chcę być obecny na mistrzostwach 
O. K. IV by zobaczyć wszystkich 
na planszy w walce. A jak u pa- 
nów przejawia się zainteresowanie 
publiczności? 

— Hm, hm, niby nie bardzo — 
nie chcemy źle wyrażać się © ło- 
dzianach, lecz na co to wszystko, 
przecież zawody za pasem, gorzka 
prawda wnet się wyjawi. Walimy 
więc prosto z mostu. — Poprostu 
niema żadnego, 

— To niedobrze. Koniecznie trze 
ba popularyzować szermierkę zjed 
nać jej widzów. Mam nawet cieka- 
wą myśl. Zorganizować szermier- 
czą akademię z udziałem naszych 
najlepszych olimpijczyków. Co? 
To napewno zainteresowałoby 0- 
rieszałą łódzką publiczność. 

Skwapliwie podchwytujemy tę 
ideę i nawet wymuszamy poniekąd 


— Szkoda, że pan tak krótko za |od mistrza przyrzeczenie, by poru- 


bawi u nas — rzucamy. 


szył w Warszawie wszystkie sprę- 


Najlepsi łyżwiarze niemieccy 


Od lewej: Panna Flebbe, małżeństwo Ga ste i p. Labergo. 


Kanadyjczycyulegli kombinowanemuzespołowi I: 


Kanadyjska drużyna hokejo- | ze strzałów dr. Watsona i Ma- 
wa „Manitoba” rozegrała swój lecka, dla kanadyjczyków hono 


trzeci mecz w Pradze czeskiej rowy punkt 


zdobył Morris. 


z kombinowaną drużyną, w | Mecz ten a charakterze trznin- 
skład której wchodzili kana- gowym zgromadził 6.000 wi- 
dyjczycy i najlepsi gracze cze- | dzów. 


scy. Po zaciętej walce goście 


Był to ostatni występ kana- 


zamorscy ulegli kombinowane- dyjcyzków w Pradze. Obecnie 
mu zespołowi w stosunku 1:2, udają się oni do Wiednia. Dal- jest spotkanie 6-ciu par, bez wag 


przyczem 


karz swą niezwykłą grą obro- | sbruck, 


nit ich od większej cyfrowa po 
rażki. 

W skład kambinowanej dru- 
żyny weszli następujący gra- 
cze: dr. Watson, Mae Callun, 
Mackens'e, Malecek,  Pisbauer, 
Peka. Najlepszym na lodzie o- 
kazał się dr. Watson, Bramki 
dla zwycięskiego zespołu padły 


doskonały bram- sze ich tourne obejmuje Inn- 


Zurich, Davos, gdzie 
spotkają się prawdopodobnie 
z reprezentacją Szwecji, wresz- 
cie ponownie Berlin w dniach 
2 3 lutego. Później zawitają 
dopiera na mistrzostwa światła 
do Krynicy, gdzie w finałowym 
meczu bronić będą tytułu mi- 
strza Świata. 


w Pradze! Bokserzy „Geyera” 


2 zaproszeni do Warszawy rozmówcę ; dziękując za uprzej- 


Jak nas informują drużyna bo- 
kserska K, S. Geyera została za- 
proszona do Warszawy w celu 
rozegrania drużynowych zawodów 
towarzyskich z zespołem ©. W. S. 
Termin zawodów wyznaczono na 
dzień 15 lutego r. b. Przewidziane 


ciężkiej 1 półciężkiej. 

Wraz z drużyną Geyera zapro- 
szenie otrzymał również i Sewery- 
niak, któremu za przeciwnika za- 
proponowano rewelacyjnego ostat- 


| nio zawodnika ringów warszaw- 
lskich Karpińskiego. 
| wyzwanie to przyjął. 


Seweryniak 


żyny i myśl tę w czyn wprowadził. 
Przypuszczamy, iż nasz okręgowy 
urząd wych, fizycznego, który tyle 
żywotności wykazał przyczyni się 
również do tego. 


— Przy tej sposobmości odwie- 
dzi nas pan przecież, a Pozatem 
przypuszczamy, że nie zapomaj 
pan o Łodzi? 


— Z Warszawy do Łodzi jest 
blisko, że postaram się to uczynić, 
choć przyznam Szczerze, iż czasu 
mam mało, Szkolę tam 8 grup, je- 
stem instruktorem w szkole pod- 
chorążych, pod mojem kierownic- 
twem zaprawią Się grupa olimpij- 
ska, co razem absorbuje wiele cza 
Su. Odwiedzać 'was będę, chcę prze 
konać się czy robicie krok naprzód 
czy cenny materjal jaki obecnie po 
znałem wyłoni jakiś wybituiejszy 
talent. Młodych szermierzy łódz- 
kich mogę zapewnić, iż trening, tre 
ning i jeszcze raz trening, to pod- 
stawa ich dalszej kariery. 


Choć tylko kilka dni bawię w 
Łodzi, zapoznałem się poniekad x 
szermierką uprawianą w klubach. 
O pracy tej niestety nie mogę wy- 
dać zbyt pochlebnej opinii, gdyż 
organizacyjnie jest ona źle Posta- 
włona. Nie można przecież nawczać 
szermierki w  praktykowany” tam 
sposób. Dwie szable, lub szpady 
dla całej grupy nie wystarczą. 
Trudno wyobrazić sobie, by naukę 

|szermierki można sobie przyswoić 
| przez przyglądanie się walce dwu 
zawodników. Tylko ciągłe trzyma- 
nie w garści szabli lub szpady, cią 
głe ćwiczenie może coś dać. A ty 
mamy długi ogonek wyczekują- 
cych swej kolejki uczniów, Tak da 
leko nie zajedziemy. Po pierwsze 
niczego nie nauczymy, a po wtóre 
chętnych zrazimy do dalszej nauki, 
iz tym systemem stanowczo trzeba 
jzerwać, gdyż jest on ezkodliwy. 
Rozumiem, że względy finansowe 
są w fym wypadku czynnikiem de- 
cydującym, należy jednak jakoś po 
godzić jedno z drugiem, czy to dro 
gą ograniczenia zawodników, czy 
,też drogą bardziej celowego ukła- 
dania budżetu klubowego. 


Tyle mogę powiedzieć o szer. 
| mierce w Łodzi. Stosunkowo krát- 
iKi czas pobytu mego nie pozwolił: 
"mi zagłębić się bardziej w grunt 
łódzki, przypuszczam jednak, $w 
wypowiedziane spostrzeżenia są 
trafne a co najważniejsza sprawłe- 
dliwe. 


— Są one pozatem dia nas bar. 
dzo cenne — zapewniamy naszegę 


mość w imieniu naszych czytelni. 
|ków, żegnamy p. Szombatelli'ega 
życząc mu jednocześnie dalszej © 
wocnej Pracy mad podniesieniem 
į poziomu szęrmierki u nas i w Pol: 
SCE. 


Seans gry szachowej 
pabjanickiego Orlęcia 
Sekcja szachowa przy ZPMP. 

„Orlę* w Pabjanicach organizuje 

w dniu 25 stycznia seans gry 8y- 

multanowej, z udziałem znanega 

mistrza szachowego p, Daniuszew 
skiego, dostępny dla wszystkich 
chętnych. 

Saans powyższy odbędzie się w 
lokalu „Orlę* w Pabjanicach przy 
ul Kościuszki 50, o godz. 4 po poł. 


„GŁOS PORANNY" 
ŁODŹ 


23 stycznia 1931 r. 


GŁOS RADJOWY 


Antena nad dworkiem i strzechą 


Rzadko kiedy ujrzeć można w 
pełnym sezonie polowań tak ciela 
wą grupkę myśliwych, jak garstka 
gości, którą niedawno podejmowa 
li Państwo Z., właściciele pięknego 
majątku, polożonego © 100 kim. 
od stolicy. 

Niezwykli to myśliwi i niezwy- 
kłe łowy. Wytropienie zwierzyny, 
która przebywa w postaci fal ra- 
djowych w bezkresnym eterze, to 
rzecz trudna, a Sukces łowów zale 
ky przedewszystkiem nie tyle od 
celności myśliwego, ile od pierw- 
szorzędnej fuzji, którą w tym wy- 
padku okazał się nowy typ dete- 
ktora, 

Na zaproszenie państwa Z. przy- 
był do ich gościnnego dworku na- 
czelny dyrektor „Polskiego Radja* 
p. Zygmunt Chamiec wy otoczeniu 
inżynierów - radiotechników. 

Jako jeden z uczestników tej 
przemiłej wycieczki, miałem oka- 
zję naocznie się przekonać jak ol- 
brzymłą rolę odgrywa radjo na wsi 
polskiej i w jaki sposób odnosi się 
orowincja i wieś do radja, 


Majątek państwa Z. należy jesz- 


Niezapomniany bohater 
obrazu 


„Burza nad Azją” 


najznakomitszy 


TRAGIK ROSYISKI 


WN 


ukaże się w najnowszej 
rewelacji filmowej 


Ę 


Y 
S 


> 
© 
S 
S 
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Wkrótce 


CASINO 


aoea o e 


dziele poranki od godz. 


75 gr. i zd. 1. 


CASINO: 


SKAD NEMA POWROTU 


OSTATNIE 2 DNI! 


Początek o godz. 4.30.. W soboty i nie 
12-ej po cenach 


cze dzisiaj, być może, do coraz to 
liczniejszych, ale jeszcze niezbyt 
często spotykanych t. zw. mająt- 
ków  zradjofonizowanych. Jakże 
bowiem inaczej nazwać siedzibę 
wiejską której dach poprzecinany 
jest kilkoma: różnego systemu an- 
teńami, ba! nawet dach domu, w 
którym mieszką służba, wabi oko 
radjowca dużą anteną, We dworze 
gdzie osobny aparat i antena posia 
da pani domu, a osobny pan domu, 
gdzie nawet stary służący Mateu:z 
słucha audycji radjowych na apara 
cie lampowym trudno oczekiwać 
złej opinji o radju, a rozkosznie 
jest w atmosferze nawskroś radjo- 
fonicznej dokonywać doświadczeń. 

Nasza ekspedycja doświadczalna 
wybrała się na wieś właśnie w dniu 
w którym transmitowany był kon- 
cert Kiepury, Wiadomość transmi- 
sji koncertu Kiepury zaelektryzo- 
wała całą okolicę. Wszyscy przygo 
towali się na wieczorną ucztę arty 
styczną; tuż przed Koncertem roz- 
poczęły się istne wędrówki narodu 
do kilku, w różnych miejscach roz 
mieszczonych głośników. 

Stary Mateusz nie omieszkał za- 
prosić ną Koncert całej służby 
folwarcznej, która zebrała się wo- 


Rozkosze i światia 
Noce Bez Snu 


w najwspania!szem arcy- 
dziele dźwiękowem p. t. 


POD DACHAMI 


kół głośnika Mateuszowego apara- 
tu. Dyrektorowi Chamcowi rosło 
serce, gdy dokonywując  „inspe- 
keji“ placówek odbiorczych, ujrzał 
stojących w zachwycie przed głoś- 
nikiem fornali. Każdą arię Kiepury 
witali oni okrzykami rodości i okla 
skami. 


Charakterystyczna ta scenka o- 
brazuje najlepiej rolę, jaką spełnia 
radjo na wsi, rolę wychowawczo- 
kulturalną, dzięki Której fornal 
wsłuchuje się z radością w arję 
„Poławiaczy pereł. 


Po całodziennym, przemiłym po 
bycie w naprawdę po starozolsku 
gościnnym dworze p. Z, z żalem 
żegnaliśmy się z wsią, pozostawia- 
jac za sobą dachy dworu i zabudo- 
wań gospodarczych, poxryte mi- 
sterną siecią anten. 


Antena radiowa — znak postę: 
pu, dla której nie istnieje prze- 
strzeń i czas, to symbol krzennącej 
coraz to bardziej radiofonii pol- 
skiej, której największymi entuzja 
stami są przedewszystkiem m'esz- 
kańcy dworów, plebanii, szkół i 
chat wieśniaczych,  zegubionych 
niełednokrotnie na głuchem pust- 
kowiu. 


(NZ 


„GŁOS PORANNY” 
ŁODZ 
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Co usłyszymy dziś przez radio 


11,58 Sygnał czasu z Warszawy 
oraz hejnał z wieży Marjackiej w 
Krakowie, 

12.05 Muzyka z płyt gramofono- 
wych. 

13,15 Odczytanie programu 
dziennego i repertuar teatrów i kin 

15,50 Lekcja języka francuskie- 
go z Warszawy. 

16,15 Muzyka z płyt gramofono- 
wych. 

17,15 Odczyt z Wilna. „O niezna 
jomości prawa“ wygł. prof. St. 
Glazer. 

17,45 Muzyka lekka z Warsza- 


1845 Rozmaitości. 

19.10 Komunikat izby przem. 
handl. w Łodzi i odczytanie pro- 
gramu na dzień następny. 

19,25 Płyty gramofonowe. 

19,40 Prasowy dziennik radjowy 

19.55 Płyty gramofonowe. 

2000 Pogadanka muzyczna z 
Warszawy. 

20,15 Koncert symfoniczny z $l- 
hurmonji warszawskiej. Po koncer 
cie komunikaty PAT. meteor., po 


licyjny. sportowy. 
z płyt 


23.00 Koncert 
gramofonowych. 
AUDYCJE ZAGRANICZNE 
Heilcberg (276) 
21,10 Koncert (Pieśni z orkiestrą 


„życzeń“ 


Wkrótce w kinle... 
OP EE E OE E 


KRONIKA 


Koncert symfoniczny 


z Filharmonii warszaw= 
skiej 
Rozgłośnia łódzka „Polskiego 


Radja" transmituje dziś, w piątek, 
dnia 23 stycznia o godz. 20,15 kon 
cert symfoniczny z sali filharmonji 
warszawskiej, którego dyrygentem 
będzie p. Mateusz Gliński, niestru- 
dzony redaktor miesięcznika „Mu 
zyka“. 

Program rozpoczną dwa krótkie 
utwory klasyczne: Uwertura J. F. 
Handla do opery „Aleksander“ 
(1726) i koncert na 4 skrzypiec z 
towarzyszeniem orkiestry Piotra 
Locatelliiego (1693 — 1764), po- 
czem nastąpi Suita Ryszarda 
Straussa, która powstała z utwo- 
rów J. B. Lully'ego (XVIL w.; napi 
sanych do komedji Moliera „Mièe- 
szczuch szlachcicem''. 

Jest to wice nowa redakcja mu- 
zyki dawnej. Nastąpią po niej ustę 
py z misterjum scericznego „Mę- 
czeństwo św. Sebastjana“ Klaudju 


sza Debussy'ego (1911), następnie ment Honeggera daje na swój spo- 


koncert fortepianowy Aleksandra 
Tensmana, łodzianina, osiadłego 
w Paryżu, kompczytora niezwykle 
młodego, który zdobył sobie imię 
wśrid modernistów dzisiejszych. 

Obecnie kom?ozytor nawiązuje 
styczyność z krajem, dotychczas 
dość lućnie utrzymaną. 

Na zakończenie — dwie *mpre- 
sje orkiestrowe modemnisty -zwaj- 
carskiego Artura Honegeera (ur 
1892)  czolowego dziś  rnzyka 
młodszej generacji: „Pastorala 'l'e- 
te" i „Pacific — 231%. „Frzehojo 
wa* kompozycja „Pacificu“ po- 
wstała z podziwu kompozytora dla 
maszyny — dia lokomotywy. 

W plakatowym etylu przedsta- 
wiona maszyna w ruchu, jest w 
swoim rodzaju arcydzielem zręcz- 
ności į szczególnego — natchnie- 
nia szukanego w... lokomotywie, 
w symbolu współczesności. 

Paradoksalność założenia poko- 
nana jest z wirtuozowstwem orkie 
stracji i z wynikiem zadziwiające- 
go orescenda. Talen. i tempera- 


Wstrząsający dramat erotyczny wg. powieści Kischa. 
Tragedia kobiety shańbionej. Ostatnie godziny skazańca LR 


sób radę „przesądom* 0 roman- 
tycznych źródłach natchnienia... 


Wysfawa radjo'ech- 
niczna w kodzi 


W lutym r. b. od 8 do 15 od- 
będzie się w salach polskiej YMCA 
(Piotrkowska 89) wystawa radjo- 
techniczna. Choć wystawa przezna 
czona jest głównie dla radjoamato- 
rów, wezmą w niej również udział 
zaproszone przez radjoklub pol- 
skiej YMCA firmy łódzkie. 


Publiczność, zwiedzająca wysta- 
wę, będzie miała sposobność zapo- 
znać się z najnowszemi zdobycza- 
mi radjotechniki, 

Dla radłoamatorów przygotowa- 
ne są cenne nagrody, 

Informacji udziela polska YMCA, 
Piotrkowska 89, od 10 — 22-ej, 


Mąklera, Oratorjum „Ponure pań 
stwo“ Pfitznera), 

Daventry (479) 

20,30 Kwartety smyczkowe: El 
gara E-moll i Esposita D-dur. 

Londyn (356) 

21,00 Recital na harpsichordzi: 
Wandy lLandowskiej. 

Strassburg (345) 

21,30 Koncert (Symfonja XII 
Haydna, „Kołowrotek Omfalji* 
Saint Saensa, Koneert na 2 forte 
piany J. 5. Bacha, Uwertura „Le 
onora“ Nr, 8 Beethovena). 

Paryż (1724) 

22.30 Opera Donizettiego „„Fawe 
ryta“. 

Rzym (441) 

21,35 Operetka Gilberta „Króle 
wa kinematografu". 


P E EEN 
CEED. e D A 


Matki! 
Oicowie! 
Górki! 
Synowie! 


MSŻDÓCY BEZ WIATRU 


powinni obejrzeć 
współczesny film, 
osnuty na tle tra- 
gedji macierzyń- 


| skiej p. t. 


BEL SERC -- BEŻ DUSZY 


z genialną tragiczką 


I PORTEN 


w roli giównej. 


© 
OSTATNIE 


dziś i jutro. 


kobiety. 
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GŁOS HANDLOWY 
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Polska - Angilja - Niemcy 


przed zawarciem porozumienia przemyslu 
węglowego 
(Specjalna służba informacyjna „G!osu Porannego") 

Jak już przez kilku dniami skiemu na rynkach skardynaw 
donasiliśmy, zapoczątkowane skich, gdzie przeruySł polski od 
zostały w Londynie półurzędo- czaSu strejku górników wy An- 
we rokowania pomiędzy przed glji zajmuje pozycję bardzo 


stawicielami polskiego ; angiel 
skiego przemysłu węglowego. 
Chodziło tu o takie unormowa 
nie rynków zbytu, któ: umo- 
źliwiłoby obu przemysiom roz- 
szerzenie zbyłu bez zaostrzania 
walki konkurencyjnej, która 
szezególnie dotkliwie dawała 
się we znaki górnictwu angiel- 


mocna., 


| Rokowani? te doprowadziły 
już do zawarcia porozumienia 
|w zasadniczych Sprawach, to 
|też spodziewać się nzileży za- 
(,wareja porozumienia pomiędzy 
przemysłem węglowy  Anglji. 
| Polski i Nierviec, 


Umorzenie madzoru 


firmie „Hersz Lewenberg" 


W listopadzie 1929 r. wpły- 
nęło do wydziału handlowego 
podanie firmy „Hersz Lewen- 
berg“, Cegielniana 43, o udzie- 
lenie odroczenia wypłat. 


Po przeszło 40-letniej pracy 
w przedsiębiorstwie, Lewen- 
berg zdobył rozgałęzioną kli- 
jentelę, W ciagu 1929 roku in- 
teresy Lewenberga uległy po- 
gorszeniu. W tych warunkach 
firma zmuszona była poza kre- 
dytem bankowym korzystać 
również z drogiego kredytu u- 
licznego, co w rezultacie po- 
chłonęło pokaźne sumy. Po- 
nadto zbyt towarów zmniejszył 
się da minimum wobec braku 
sezonu, oraz wobec ostrożności 


KINO- TEATR 


SPÓŁDZIELNI 


Sienkiewicza. 40, 


Łódź, Zielona 17 
tel. 127-99. 


kupieckiej Lewenberga przy 
zawieraniu tranzakcji kredyto- 
wych z mniej pewnymi odbior- 
cami. 

Sąd udzielił firmie „H. Le- 
wenberg* odroczenia wypłat na 
przeciąg 3-ch miesięcy. Nad- 
zorcą sądowym mianował Emi 
la Kaca, zaś sędzią  komisa- 
rzem sędziego handlowego Sta- 
|nisława Jarocińskiego. Ponie- 
waż interesy nadzorowanej fir- 
my uległy poprawie, sąd pa 
upływie 3 miesięcy — przedłu- 
żył odroczenie wypłat na dal- 
sze 3 miesiące. 


Wreszcie na posiedzeniu są- 
dowem dnia 24 czerwca 1930 
roku przedłużono poraz drugi 


Dziś I dni następnych! 
Trzy atrakcyjne nazwiska: 


Ogłeszenie. 


Nadzorcy sądowi firmy Szmul Landau i 


S-ka w Łodzi przy ul. 
uprzedniem porozumieniu się z 
misarzem. działając w myśl art. 


Piłsudskiego 69 po 


p. Sędzią Ko- 
4 i 40 Rozp. 


Prezydenta Rzplitej Polskiej z dn. 23 grudnia 


1927 r. (Dz. Ust. Nr. 3 | 28, poz. 


20) o zapobie- 


ganiu upadłości, zawiadamiają wszystkich wie- 
rzycieli tej firmy, że w terminach 12 lutego 
1931 e godzinie 12 w poł. w siedzibie firmy i 


5 marca 1931 o godz. 12 w poł. w Wydziale 
Handlowym Sądu Okręgowego w Łodzi, przy 
Placu Dąbrowskiego Nr. 5, pokój Nr. 15 odbę- 
dzie się sprawozdanie wierzytelności tej firmy, 
a to w celu ustalenia listy sprawdzonych wie- 
rzycieli w wysokości ich roszczeń. 
się z dowodami pretynsyj, należycie poświad- 


czonemi obowiązuje wszystkich 


wyłączające tych, którzy figurują w bilansie firmy. 

Dnia 6 marca 1931 r. lista ustalonych i 
sprawdzonych wierzycieli będzie wyłożoną w 
Wydziale Handlowym Sądu Okręgowego w Ło- 
dzi i od tej daty osoby zainteresowane mogą 
w terminie 7-dniowym zaskarżyć, postanowie- 
nie nadzorcy sądowego co do wciągnięcia lub 
odmowy wciągnięcia wierzytelności na tę listę, 
do Pana Sędziego Komisarza, który spór taki 
rozstrzyga w toku postępowania układowego 


ostatecznie, 


Stawienie 


wierzycieli. nie 


wól 


łekarzy 


LECZNICA 


specjallstów 
pray Górnym Rynxu 


Zmiany | 
w skarbowości 


Przesunięcie we wszyst- 


kich urzędach 


W uwiązku z pobytem pre 
zesa łódzkiei izhy skarbowej 
np. Kucharskiego w Warszawie, 
którv pozostał tam po zjeździe 
naczelników urzędów 
wych, sprJziewane są w naj- 
| bliższych dniach przesunięcia 
'na stanowiskach naczelników 
wszystkich  urzęuów skarbo- 
wych. Przzes Kucharski pod- 
czas swego pobytu w Warsza- 
wie omówił wszystkie sprawy 
personalne na terenie izby 
łódzkiei. 

Zaznaczyć należy, że zniany 
te nie będą szły w kierunku 


skarbo- 


przysłania do Łodzi  urzędni- 
ków r innych miast, lecz że 
zmiany personalne załatwione 


będą przez przesuniecia po- 
szczególn* ch naczelników z je- 


dnvch nrzed? s do drugich. 


Dr. mef, 


ST. PRAPDRT 


GINEKOLOG— UROLOG 
CHOROBY KOBIECE 
i DRÓG MOCZOWYCH 
Gdańska 77a, tai. 202-93. 


|Preyjmułe od 6—8 w. i w lost- 
| niay „SANITA%, Cogielninnn 20. 


RER EO A. OE ZOK. | Z o z, 
odroczenie wypłat na dalsze 3 
miesiące, |! 

Na sesji sądowej w dniu 
wezorajszym sąd umorzył nad- 
zór wobec upłynięcia terminu. 


Rynek pieniężny 


Ceduła giełdy w Łodzi 
Dolary St. Zjden. 8,92,50 
5 proc. poż. dol. premj. sprzedaż 
46,50, kupno 48— 
Banko Polski sprzedaż 
kupno 150,— 
Tendencja wyczekująca. 


Warszawsxa giałda 
pieniężna 
GOTÓWKA 
Dolary 8,91% 
CZEKI 
Gdańsk 173,14 
Holandja 358,95 
Londyn 43,31,50 
N. Jork — czeki 8,916 
N. Jork — kabel 8,925 
Paryż 34,96,50 
Szwajcarja 172,69 
Wiedeń 125,45 
Helsingfors 22,46,50 
Berlin 212,15 


150,50, 


AKCJE 
Handlowy warszawski 106,— 
Zachodni 70,— 
Polski 150,50 151 — 
PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE 
3 proc. premj. budowl. 50,— 
inwestycyjna 92-— 
dolarówka 46.— 
6 proc. dolarowa 68,— 
T proc. stabilizacyjna 77,— 80— 
10 proc. kolejowa 103,— 103,50 
8 proc. B. G. K. 94— 
4 proc. ziemskie 40,— 
4 i pół proc. ziemskie 51,— 51.25 
5 proc. m. Warszawy 57,50 
8 proc. m. Warszawy 71,— 71,50 


Á a A LO 


8 proc. m. Częstochowy 62,— 

8 proc. m. Kalisza 62,— 62,25 

8 proc. m. Lublina 62,— 

10 proc. m. Siedlec 73,75 73,50 

konwersyjna 48 — 

NOTOWANIA BAWEŁNY 
LIVERPOOL 

Bawełna amerykańska, zamknię 
cie: 

Styczeń 5.36 luty 5,36 marzec 
5,41 kwiecień 5,45 maj 5,50 czer- 
wiec 5,55 lipiec 5,60 sierpień 5.63 
wrzesień 5.66 październik 568 
listopad 5,72 grudzień 5,75 loco 
5,51, 

ALEKSANDRJA 

Bawe!na egipska, zamknięcie: 

Sakellaridis: styczeń 15.35 ma 
rzece 15.67 maj 16,18 lipiec 169 
listopad 17.45. 

Ashmouni: luty 10,95 kwiecień 
11,24 czerwiec 11,55 sierpień 11,80 
październik 1224. 

NOWY JORK 

Bawełna amerykańska: 


Zamknięcie: styczeń 10,47 locs 
10,45. 
Kontrakty: styczeń 10.22 luty 


10,25 marzec 10,33 kwiecień 10,44 
maj 10.58 czerwiec 10.68 lipiec 
10.79 sierpień 10,90 wrzesień 10,90 
październik 11,01 listopad 11,10 
grudzień 1021. 


Gabinet dentystyczny 


E FUCHS 


Nawrot 4, tel. 127-31 
czynny. 


powikłania kiszek i śmierć. 


Specjalne lecznicze bandaże ortopedyczne 
gumowe mojej metody usuwają skutecnnie na - 
najzastarzalsze ruptury u 

Na skrzywienie kę 
przeciw tworzeniu sią garbów, leczn. 
skrzywionych nóg 
i płaskich bolących stóp, wkłady ortopedyczne. 


niebezpiecznie'sze i 
mężczyzn, kobiet i daieci. 
gosłupa, 
gorsety 


ortopedyczne. Dla 


Sztuczne nogi i ręce. 


$ 
li 


Camilla Horn, John Barrymore | Victor Varkonyi 


w przepięknym, erotycznym filmie p. t. 


„król Gór" 


AZER O DRC TEZ ZOZECE ROZA OPT 


GABINET RACJONALNEJ KOSMETYKI 
LECZNICZEJ | TOALETOWEJ 


Z SZWALBE 
Abs. lek, wydz, Odesk. Uniw. 
przyjmuje 
od 10—2 i 4—8 wiecz. 


pg. powieści Jacoba Krzysztofa Heera 
Reżyserja genjalnego Ernesta Lubitacha 


Chorzy na ruptury i różne kalectwa!!! 


Pomoc i skutek bez operacji! 


RUFTURY, jakoteż kalectwa nie wolno za- 
niedbywać, gdyż skutki dla życia ludzkiego są 
bardzo niebezpieczne. Rupfura staje się wielką 
jak głowa ludzka i konewka, spowodować może 


Świadectwa pochwalne wystawili Prof. Uniwersyt.: Prof. Dr. 
Prof. Dr. J. MARISCHLER, Prof. Dr. B. 


Zakład orfopadyczny Spee. L RĄPAPORT, ortopeda ze Lwowa. 
Łódź, ul. WOLCZAŃSKA Nr. 10, front, partar. Telef. 221-77. 
UWAGA: Osobiste jawienie się chorych bezwarunkowo jest konieczne. 
Przyjmuję ubezpieczonych w Kasie Chorych m. Łodzi. 


PODZIĘKOWANIE. 


W. Panu Ortoped. Specjaliście J. RAPAPORTOWI, ze Lwowa w Łodzi przy ulicy 
czańskiej 29, II p. front, skladam gorące podziękowanie, za zabiegi około mej có- 
reczki chorej na gruźlicę stosu pacierzowejs (qgarb)iza skutek przystosowanego leczn. 
gorsetu ortop. i za Jego pełną poświęcenia pracę. 


KIELANOWSKI i wielu innych. 


| 


| 


R. BARĄCZ, 


JANINA JEZIEROWA 
żona poster. Pol. Państw. 


Początek seansów o godz. 4 pp, 
w soboty, niedziele i święta a 
g. 2 pp. Na pierwszy seans ce 
ny miejsc po 60 gr. 
Bilety ulgowe ważne we wszy- 
stkie dnie. 


KLINIKA 


Położniczo - chirurgiczna 


„SANATO* 


Ogrodowa 10, tel. 213-57 
Iili klasa 
OPIEKA LEKARSKA 


nad matką i dzieckiem. 


CENY PORODU 


na M-ej klasie wraz z zabiegami 


200 zł. 


Oddział chirurgiczny 
D-RA MED. M. KANTORA 
godz. przyjęć 1—2 p. p. 


Oddzia: otzny 


D-RA MED. J. KRAUSZĄ 
godz. przyjęć 11—12. 


PORADNIA 


WENEROLOGICZNA 


Lekarzy-specjalistów 


Zawadzka 1 


TEL. 205-38 


a od8 rano de 9 wiecz. 
11—12 ) przyjmuję 


To rozstrzygnięcie jednak nie pozbawia 
stron prawa wytoczenia powództwa przed Sąd 
właściwy, 

Po upływie terminów sprawdzenia, na listę 
wciągnięci będą ci wierzyciole, którzy udo- 
wodnią, że w powyższych terminach nie zgło- 


Olotrkowska 294, tel.123-89 
(przy przystanku tramw. pobjanickich 
Czynna od 10-ej rano do 7-ej wiesz, 
w niedziele i święta do 2-ej pa poł 
Weaystkie spacjalności I danty- 
styka. Kąplale świetlna, lana 
kwarcowa, eloktryaa2]a, AJ2ni32n 


2— 3 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęi święta od 9—2 pp, 
leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


Badanie krwi i wyduielin na 


0 rów wę 


Wizyty na miasto. Porada 4 zł. 


Porada dentystyczna oraz wana- 
w skórnych 


Gabinet Swiatło-leczniowy 
Kosmetyka lekarska 
Oddzielna poczekalnia dla Kobiet 


PORADA 3 ZŁ 3036: 


firmy Szmul Landau i S-ka 
Adwokat Alfred Cymerman 
i Dr. Leon Tochterman, inżynier 


Łódź, dnia 23 stycznia 1931 r. 631 


gili swoich pretensyj z przyczyn ważnych i od | szczepienia, anallay (moczu, kału 9 w filis i Gr. 
vich sieżalstnyoti | SES p krwi, plwocin, wydzielina iti.) Oaa- IEAI Konsultacje š oal a 
Nadzorcy sądowi racje, opaèrunxi, > STH 4 BURG. A) i urologiem 
> 50 


ŁÓDŹ, GŁÓWNA 
rologiczna dla- chorób 
i wenerycznysb 


3 ZŁOTE 


12 


23.1] — „GŁOS PORANNY — 1931 


Ar. 78 


Ogłoszenie. 


Syndyk tymczasowy masy upadłości firmy 
„Teatr Świetlny Casino, Zagrodzińscy i S-ka" 
oraz firmy „Dom Handlowy Estefilm — Paweł 
Zagrodziński” na mocy art. 502 K. H. wzywa 
wierzycieli powyższej upadłości, aby w terminie 
40 dniowym od daty niniejszego ogłoszenia sta- 
wili się osobiście lub przez pełnomocników z 
dowodami, usprawiedliwiającymi ich wierzy- 
telności w kancelarji jego w Łodzi przy ul. 
Piotrkowskiej 124 w poniedziałki, wtorki i śro- 
dy w godzinach od 5—7 lub w Warszawie w 
lokalu firmy „Dom Handlowy— Estefilm* przy 
ul. Marszałkowskiej 112 w piątki i soboty w 
godzinach od 4—6 celem oświadczenia, z ja- 
kiego tytułu i do jakiej sumy są wierzycielami 
masy upadłości i złożenia mu lub w kancelarii 
Wydziału Handlowego Sądu Okręgowego w Ło- 


dzi tytułów swych wierzytelności. 


Sprawdzenie wierzytelności na mocy art. 
603 K. H. nastąpi w obecności Sędziego Ko- 
misarza w dniu 20 marca 1931 roku o godz. 
1l-ej w Sądzie Okręgowym w Łodzi w Wy- 
dziale Handlowym przy Placu Dąbrowskiego 


Nr. 5, pok. Nr. 15. 


Syndyk Tymczasowy 
Adam Kitzman — adwokat 
Łódź, Piotrkowska 124, tel. 216-02. 


— m a | go I rew. egzeku- 
PROSZEK PD BOLU GŁOWY DLA DOROSŁYCH 


OWALSKINA 


Fa 


USUWA NAJSILNIEJSZE „poz 
> F 


wiadomości, że. dnia 3 lutego 1931 r. o godz.|  ZJendów 
1l-ej rano odbędzie się sprzedaż towarów zale- 


gających w magazynie kolejowo-celnym przy 


st. Łódź-Kaliska. 


Sprzedawane będą: Przędza, ezęści maszyn, | jej, biurka! 20.000 
rzeczy używane, kosmetyki i t. p. 
W razie niesprzedania powyższych towarów | ossacowanych na 
w I terminie licytacyjnym, powtórna sprzedaż porem 


H gi, BÓLE GŁOWY 
i 


Ogłoszenie. 


Urząd Celny w Łodzi podaje do publicznej | Nomości, należą: 


a 


Nr. 1080— 1930. 


Ogłoszenie. 


Komornik 
Sądu Powiatowe- 


cyjnego w. 
łódzkiego Piotr 
Pilichowski, zam. 
w m. Łodzi, przy 
ul. Zielonej 63, na 
zasadzie art. 1030 
Post. Cyw. podaje 
do wiadomości pu- 
blicznej, że w dn. 
17 lutego 
1931 r. od godz. 
10 rano 
w Starem Rokiciu 
gm. Bruss 
odbędzie 
się licytacja ru- 


y 


Przemysłowych 
Józefa Kluki 
i składających się 
s kasy ogni”trwa- 


cegieł palonych 


sumę ZŁ 600,— 


"TYTUŁ OSTATECZNY 


Dr. med. 


OCENY LECZNIC. 


Dwa obce Światy 


Najbliższy as GRAND-KINA. 


HELLER 
powrócił 


Choroby skórne | wena ryesne 
UL. NAWROT 
TELEFON 179-69 
Prsyjmaje do 10 r. i od 4—8 wiecz 
w niedaisłą od 11 —2 po południa 
Dia pań spec. od godz. 4—5 
dla niesamośn 


2 


LECZNICA 


ZGIERSKA 17, tel. 116-33 
Dr. Goldatein-Polak oczu 1—2 
Dr. Justman nerw. 12—2 


Dr. M. Kantor chirurg. 4/:—3%/s 
święta 1—2 


Dr. Papierny kobiece i ak. 117/5—1 


Dr. Rakowski uszu, nosa i gar. 
10%/:—113/5, 2—3 i 6—7 


Dr. Rozenewajg dzieci 11—12, 4—5 “| oszacowanych na è 
Dr. Różaner wener, i skór, 1—2 DORRÓPOL sumę Zł. 6800— | Cę najwyższe ceny. 
Lid 


DR. MED. 
GUSTAWA 


ZAŃD- TENENBAUMOWA 


choroby kobiece i akuszerja 
Wólczańska 4, — Tel. 220-25 


POWRÓCIŁA 


i wznowiła przyjęcia 
od 3 do 4 po poł. 


Do wynajęcia 
7 pokoi Z kuchnią 


z wszelkiemi wygodami przy ul. 
Narutowicza 4%, I-sze piętro front. 
Wiadomość na miejscu w niedzielę 
i poniedziałek od 4 — 6 wiecz. 
Bliższych informacji udziela Fisz- 
man, Zachodnią 83, m. 7. 616 


I Oułoszenia drobne 


Do akt. Nr. 
3726—27—28—32 
—33 | 1930 


Ogloszenie. BIURO „MASZYNOPIS*, 
> zest Plac Dąbrowskiego 2, front, 
gdu 


; parter telefon 156-70 (obok Są- 
Z PA stę rude A dów Okręgowego i Grodzkiego) 

Na dogodnyoh | Dulkowski, zam. przepisuje na maszynach wszel- 
warunkash |w Łodzi, przy ul.|kiego rodzaja pisma oraz po- 

wieLKi wyBóR | A!l ! Maja 34 |dania do wszystkich władz i 


W ózk ów PA rA gk Sądów na poczekaniu. -568-3 
„dziecinnych 


jbóżek 


29 stycznia 1931 
od godz. 10 rano 
„|w Łodzi przy ul. 


INŻYNIEROWIE 
politechnik polskich i zagranicz- 


metalowych Zielonej 13 nych, wybitni specjaliści matema- 
odbędzie się tyki, fizyki, chemii, francuskiego 
MatoracóW |-orzedaż z prze-| udzielają lekcji. Tel. 135-24. 5—7 


targu publicznego 


"Pore" ruchomości, nale- PZ poł. 148—2 


ż BOB REZERW) ORNE M WOZEM 

Wyżymaczek Firmy „B. Librach, WAŻNE DLA WSZYSTKICH 

R. Hornberger |Nie sprzedajcie Swych me- 

amerykańskich i S-ka bli, dywanów, futer, garde- 
Nabyć można |i składających się YW < ;_ gar 

s 24 silników, |roby, maszyn do pisania i 

W FABRYCZNYM RSA Wen ze sprzętów domo" 

nicznyc sno- | wych, zanim sią nie prze- 

SKŁADZIE wadet konacie u mnie, gdyż pła* 


tychże towarów odbędzie się w temże miejscu |cunek ta owych Dr. Wajnberg wewnętrz. 1—2, 6—7 Łódź, d. 22.1.31 r.| A. WAJCMAN, SIENKIEWI- 
dnia 18-go lutego 1931 r. o godz. 11 rano, przejrzany być |A. Grodzieńczyk lek.-dent. 3--7 ŁÓDŹ, Komornik _ |CZA 23, TELEFON 191-00 
NACZELNIK URZĘDU: og ik iniu li- | Dr, Stupel Gab. Roentg. 12—2, 4—6 Pitit » 7 S. Dułkowski, | (przy sklepie mieszkanie 
ssa _ (L Tum, Inspektor Celny.| zsa 17-31 » | Gabinety wenerologiczne OWA AI SF" OC ik A AA 
Do akt. Nr. Komornik czynne codz. od 1—2 pp. kąpie, T bycia różne meble modne 
Dr. med. | 367 P. Pilichowski ' „|Ogłoszenie. |; stąroświeckie po cenach 
s » | Ogłoszenie Doktór Komornik Sądu | konkurencyjnych. _ 588—4 
Do akt. 1 

ŻE ng |WOBKOWYSKI oiu. ZE" MAPA MANTNOWA 
Ti ania © 7 Rej Ogłoszenie.|  Tomsst_ MAPĄ ASZYKOWA 
ulkowski, r dził się K ik Sadu i codziennie świeża 

zamiessksły w | Ogłoszenie. raeprowadz! | omornik Są zamieszkały : A 
Stomatolog-chirurg | zods, przy w| Komomik sąd NA ul. Cegielnianą 36/7rirtoweso kew todi py w. iMaka matowa. laciorki jajetzn. 


choroby ząbów, szczęk, dzlą- 
sel, podniebienia, jązyka it. d. 


regulacja zębów 


BPOCOPOOOEOPOPR |; az; 55 


y 
Aleja I Maja 34, na | Powiatowego w Ło 
zasadzie ort. 1030 | dzi, Stefan Górski 
Ust. Post. Cyw. 


zamieszk. w Łodeł, 
cdi! mieszk. w 


Rentgen elektroterapja przy ul. Sienkiewi- 

Ordynuje 3—7 7627 = ir si gda! An 

PIOTRKOWSKA 164 751. 114-20 | 1931 roku od go- |p. C. ogłasza, że 
dziny 10-6j rano 5 die 


si, p ul. 6 lutego 
1931 r.od g.10 r. 


tel. 216-90 
i wenerycznych 
ERMJA 


Speojalista shorób akórnych 
LBOZBNIE ŚWIATLĄM, 
DJAT 


(iampą kwarcową) 
Badsnie krwi I wydzlsiin. 
Pmyjinuje od 8—2 i od 6—9. 
w niedalejs i świąta od 9—1 
Dla pań ud 6 do 7 po poł. 


Łodzi, przy ul. art tonie | SUCHARKI rasigaoskicu 


some m0 zie: że dnia | oraz wszelkie wyroby cukiernicze 
s stycznia || 

Ust. Post. Cyw. |1931 r. od z. 10r.| eukien. Ne WaJWBŻRGĄ 

ogłasza, że w dniu| w Łodzi przy ul | PIOTRKOWSKA 38, tel. 143-92. 


10 lutego 11-go Listopada 
SKLEP 


1931 roku od go- r. 84 
dziny 10-ej rano odbędzie się : 
w Łodzi, przy ul. | sprzedaż x prze- Spożywczy w ruchliwym punk- 


na zasadzie 


io Bi - i 2 A ty 
Doktór Sal wot MoN jie zee a addstolna poowsksinka. ma ej 19 | targu pablicsnego | cie przy Piotrkowskiej sprzedam 
ruck omości tj odbędzie się sprze OZ pad ruchome aae: za zł. 2200 z towarem i urzą 
żących do | daż t sących co = (dzeniem. Wiadomość w admie 
Moszka vel Mońka publicznego ra. om pi poradę "|, Borysa Cyklisa ietracji Głosu" 142—2 
Rawick:ego skomdi, należą: = É pate o i składających sią Bigs . 
i składsjącyca sią cych do naie gi z mebli 
Spacjalista chorób wenerysznych,|. mebli i maszy- | Szamy Halberga a Eljasza Lermana | oszacowanych na LOKALĘ 
skórnych i włosów. 0. dó:ożycić kai i składających się | sumę sł. 85).— A Kos 
y y i składających się MONIUSZKI 11 s mebli zgadnie z art.| biurowe, fabryczne, miesz canis 
Andrzeja 2, od 9—11 i 5—8 r Singer 3mebji oszacowanych na |1075 U. P, C, ni.| wieksze, mniejsze, pokoje umeblo- 
oszncowanych RA | pszacowanych na TELEFON 163-232 070 U. P. ni s : JSZE, i 
telef, 132-28, sumę al. 430.—- | sumę zł. 500.—- . z i sumę Zł. 930. — | żej ceny szacunku | wane, z klatki schodowej we 
W niedz. i święta od 10—12) pódź, 16.1. 31 z. Łódź, d. 15.1.31 r. Ghoroby r pearli beai a Łódź, 14.1.1931 r. | Łódź, d. 30.12.30 r. | wszystkich kierunkach miasta po- 
i od 1—2 po pol. w lecznicy | Komornik PRES Psayimuje od 8 40 | od 5—3 w. Komornik Komomik leca biuro „Polruch*, AL Kościusz 
Piotrkowska 62 S. Dulkowski.| Stefan Górski w niedz. od 10 12. S. Górski T. Chorzelski | ki 27, tel. 141-01. 149—3 


Teatr świetlny 


„Przedwiośnie 


Zeromskiago 74-76 
Mg Kopernika. "Dojazd tramwajami 
5. 6 


8,9 16. 


Prenumerata 


miesięczna „Glosu Porannego“ ze wszystkiemi dó- 


Dziś i dni następnych ! 


I-szy obraz. Monumentalny i najpotężniejszy film świata p. t 


„Bitwa nad Somma" 


Bitwa pod Sommą — to grób miljonówi Żadna księga, żaden 


inny film nie zdołał i nie zdoła otworzyć naturalnej wojny, 
niż ten, skladuiący się z autentycznych sdjęć. 
en film muszą wszyscy 


tylko prawdz we i naturalne życie. 


Żadne hulisy 


zobaczyć, nawet ci, którzy stali dotychezne zdola od kina, 
gdyż takie dzieło można stworzyć tylko raz. 


Bilety ulgowe w soboty, niedziele i iświęta nieważne. Następny program: „Trójka z Olgą Czechową i Schlettowem w roli gł. 


W sobotę, dnia 24 o godz. 12 rano 
i w niedzielę, dnia 25 o g. 1l rano 


Poranki dla dzieci | młodziczy 


Wielki podwójny program ! 


„Donżuazńnki”” 


W roli głównej Alice Day. 


Muzyka ściśle dostosowana do obrazu pod bat. A. CZUDNOW- 

BKIEGO. mmm Ceny miejsc niepodwyższone. Początek sean- 

sów w dni powszednie o godz. 4 ppoł. W niedziele i święta 
o g. 2 pp. Ostatni seans o godz. 10 wiecz. 


II-gi 
obraz 


wyświetlany będzie 


z LL] 
potężny dramat p.t. „CZŁOWIEK morza 


Ceny miejsc: dla dzieci 20 gr. dla dorosłych 50 gr. 


za wisrsz milimztrowy l-szpaltowy (strzna 5 sapalt): taza strona LEM 


datkami wynosi w Łodzi zł. 5.60, za odnoszenie — 


40 groszy, z przesyłką pocztową w kraju — al. 6,50: zagranicą — zł. 10— 
ZE M A A O R Z O) En Z Z 


kopisów redakci 


Ogłoszenia 


w tekście 50 gr. nadesłane po tekście 4) gr: nokrologi 4) gr. Zwyczajne 


(str. 10 szpalt) 12 gr, Drobne 15 ge. za wyrae, najmnisjsze ogłąasznia a. 1.5) 
za wyraz; najmnisjaze sl. 1.20 gr. Ogłoszania zazzzcynywa i zaślubinawa 12 zł. 
asane s3 o 50 proc. drożej, firm sadrsnioznyc? o 13) nzas. Za ofł>oeznia tabalargcans 


Poazu<iyaniz pracy 10 gr 
Ogłoszani: zania'sczwa obli 
lub fnatas. dodstk, 507 


Redaktor Eugenjusz Kronman Za wydawnictwo „Prasa*, Wydawnicza sp. z ogr. odp.: Eugenjusz Kronmaa. W drukarni własnej Plotrzowaka 101 


